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To zaboli nietylko Polaka, lecz i każdego Ru- 
sina. A jeżeli Sejm nie uchwali nowych fundu- 
szów na budowę szkół i na polepszenie mate- 
ryalnego bytu nauczycieli, to następstwa stąd 
wyniknąć mogą dla stosunków szkolnictwa lu- 
dowego wprost opłakane. 

Kapelmistrze muzyki obstrukcyjnej w Sejmie 


Przy muzyce obstrukeyjnej. 


W- Sejmie zagrała znowu wczoraj ruska mu- 
zyka obstrukcyjna. Jeżeli ktoś ładził się je- 
szcze, że pertraktacye w sprawie reformy wy- 
borczej, z przedstawicielami klubu ukraińskiego 
prowadzone, doprowadzą, jeśli nie do kompro. 
misu, to do zawieszenia broni, — to doznał 
wczoraj rozezarowania. Posłowie ruscy obu obo- 
zów raczyli jedynie przepuścić przemówienia 
marszałka i namiestnika, — ale już podczas 


a 


darczych, dła finansów w kraju, będą fatalne. | datów zdobędzie, trudno dziś przewidzieć, a na- 


wet przesądzać. Ogółnie wprawdzie Pe 
szczają, że stronnictwo socyalno-demo 2 zp 
odzyska utracone w roku 1907 pete e 
wróci do parlamentu w sile 80 posłów, zaw 
bynajmniej jeszcze nie przechyli Szalt - ytych 
opozycji, ponieważ wśród tych nowozuo ska 
mandatów socyalistycznych znajdzie SIę. 


liczyć mogą na mniej przyjemną dla siebie, w|pewre niemało już dotychczas opozycyjnych, 
swoich okręgach wyborczych, powitalną muzykę |narodowo-liberalnych i  postępowo-demośr: A 
nauczycielską, gdy cała sprawa regulacyi płac |cznych. Niemiecka socyalna demokracya DOWIE 
nauczycielskich, z powodu ich taktyki, spadnie | kierująca się 


w bezwzględny sposób egoizmem 


pierwszego czytania przedłożeń Wydziału kra-| y Sejmie z porządku dziennego. Można wątpić, | partyjnym, z żadnem innem, uawet współopoćy” 


jowego uderzyli w czynele, zaczęli gwizdać, 
krzyczeć i bić puitami. 

Marszałek nie zapowiedział następnego posie- 
dzenia Izby. Posiowie zawiadomieni o niem bę- 
dą w drodze pisemnej. To jedna z zapowiedzi, 
że w międzyczasie podjęte będą rokowenia z po- 
słami ruskimi, względnie z Ukraińcami. Zna- 
czącą i decydującą była pod tym względem de- 
klaracya namiestnika, że on, w imieniu rządu 
centralnego i jako jegu pełnomocnik, podjął się 
pośrednictwa, celem doprowadzenia do ugody 
polsko-ruskiej. Przeciwko takiej interwencyi 
przedstawieieia rządu centralnego możnaby wizje 
wytoczyć argumentów. Polityczny posmak tego 
pośrednictwa zacierają jednak do pewnego sto- 
pnia 2 okoliczności. Najpierw ta, że rokowania, 
bądź co bądź, odbywać się będą na terenie sej- 
moówym. Powtóre liczyć się musimy z kryty- 
czną sytuacyą, zmnszającą nas przyjąć każdą 
pomocną rękę, byleby była polską, i byle roko- 
wała sukces. 


coś w tej sprawie mieć do powiedzenia. 


polsko-raski przyszedł do skutku. 
tego gorąco, 
ciwko temu, aby teror 


Z WZ 


ugodowe nie są możliwe. ~“ '  - 


i 


Wybory w Niemczech, 


lamentu niemieckiego. Ich wyniku nietylko w 


Namiestnik dr Bobrzyński zdaje sobie sprawę wszystkich dawniejszych wyborów, za rzecz pe- 


z trudności, jakie kompromis ten nastręcza, i|wną uważać można, że dzień dzisiejszy osta- | obywateli, którzy z rozmaitych 
tecznego rozstrzygnięcia walki jeszcze nie przy-|mują się od udziału w wyborach. 
Namiestnik dąży | niesie. To nastąpi dopiero za tydzień, w dniu |jętnych jest w Niemczech © 
przedewszystkiem, zanimby sam kompromis |wyborów ściślejszych. Z 397 posłów parlamentu | Przed pięciu laty zaapełował d 
niemieckiego, rzadko tylko wybierano w pier-|ks. Bülow, odwołując się do ich nczuć patryo- 
Po- | tycznych. Wówczas to kilkaset tysięcy tych nie- 


trudności te wczoraj, w swojej: mowie inaugu- 
racyjnej, określił w Sejmie. 


przyszedd do skutku, do wytworzenia „aury | AOR 
kompromisowej* i umożliwienia „zawieszenia |wszym dniu wyborów więcej, niż dwusta. 


czy trąbki i czynele pp. Starucha i Makncha |cyjaem stronnictwem; nie zawarła kom 
znajdą sympatyczny odzew w zgłodniałym orga-|do wyborów głównych, lecz ubiega Się 
niźmie nauczyciela ruskiego. Niedzieiny wiec|daty we wszystkich okręgach, na j 
nauczycielski we Lwowie, — będzie zapewnie | dotychczas reprezentowanych przez inne 1 
, |opozycyjne. Gdyby nie to, opozycya 

W interesie całego kraju leży, aby zapowie= {nia wyszłaby zwycięsko z tych 
dziany wczoraj przez namiestnika kompromis - Dziś tymczasem n. p. postę 
Pragniemy wszelkiemi siłami bronić muszą 0: I 

aczkolwiek zastrzegamy, się prze-|dującego się jeszcze w ich posiadani 
ruski miał być jego mo-| wyborczego w Berlinie (pierwszego 
tywem. Przy muzyce obstrukcyjnej rokowania | skiego), który usiłują im 


tem państwie,lecz i zagranicą, z niemałem ocze-|wyborach, tak i przy tych, decyz 
O ten sukces się rozchodzi przedewszystkiem. | kują zaciekawieniem. Sądząc atoli z przebiegu ; spoczywa w rękach tak zw. „party 


promisu 
o man- 
wet w już 
artye 
pbezwątpie- 
wyborów. | 
owi demokraci 
statniego, znaj- 
u okręgu 
śródmiej - 
odebrać socyaliści. 
Pięć innych okręgów wyborczych stolicy N18- 
miec jaż od dawna znajduje się w posiadaniu 
socjalnej demokracyi. Tak więc mieszczańskie 
partye opozycyjne także w Niemczech walczyć 
muszą na dwa fronty: przeciwko partyom kon- 
serwatywno-klerykalnym i przeć wko współopo 


W dniu dzisiejszym odbywają się w całych zycyjnej socyalnej demokracyi, Co ogromnie 
Niemczech i w zaborze pruskim wybory do par-|utrudnia im rozwój i postęp. 


dawniejszych 
ya w walce 
i niewy- 
borców”, to znaczy w rękach wszystkich tych 
przyczyn wśtrzy* 
Takich obo- 
koło 31/ą Miliona. 
do nich skutecznie 


Rzecz znamienna, że, jak przy 


broni". Pod tym względem nie brakło już chy-|nieważ obecnie rozstrzelenie głosów jest tak: wyborców poparło kandydatów cządowych z tym 
ba, ze Strony polskiej, objawów dobrej woli iisamo wielkie, jak przy dawniejszych wybo-jrezultatem, że liczba posłów Svcyalistycznych 


chęci do zbliżenia. Więc jeżeli namiestnik ce- 
garski, w dalszym ciągu wyraził przekonanie, 
że po bliższej analizie punktów spornych okaże 
się „nieporozumienie* co do pewnego ich sze- 
regu, to my nie mamy nie przeciwko temu, aby 
to przekonanie po naszej strunie wytworzyli 
posłowie ruscy. 

„Obie strony muszą szakać porozumienia“ — 
zakonkludował namiestnik, I owszem, poszuki- 
wanla mogą rozpocząć się na nowo, byleby 
obie strony, jak zauważył namiestnik, do 
jednego dążyły celu, a potem wspólnie szukały 
sposobu jego osiągnięcia. 

Z polskiej strony z tego celu zawsze zdawa- 
no sobie sprawę. Nie chcemy walki dla walki, 
bo ona nietylko nam nie dogadza, ale ruionje 
kraj cały, a więc także ludność ruską, Tego, 
zdaje się, strona sporna nie widzi, lub widzieć 
nie chce. Mieliśmy już sposobność wskazać, że 
stosunki w Czechach nie mogą tutaj być za 
przykład uważane. Rusini nie znajdą dla siebie 
podobieństwa ani w obozie niemieckim, ani w 
czeskim. Rząd centralny, - jakkolwiek byłby dła 
Polaków usposobiony, miarą czeską. stosunków 
w Gaiicyi mierzyć nie może, Rusini naraziliby 
Się na przykre zawody, gdyby tą nadzieją łu- 
dzić się zechcieli. Cu mogą wytrzymać Czechy, 
jako kraj, a Czesi, jako naród, tego nie zniosą 
ani Rusini, ani Polacy, ani Galicya. Jesteśmy 


zapewne innym. 


się z 211 posłów. 


postępowi demokraci 
Volkspartei“ 51 posłów), 
kraci (48), razem 149 posłów. ~ ' 


Polacy (20 posłów), Welfowie (2), Dauń- 
czyk 1 oraz posłowie „dzicy“ w liczbie kilku- 
nastu. i 

Od czasu wyborów poprzednich, w ciągu całej 
kadencyi ubiegłej, większość rządowa straciła 
przy wyborach uzupełniających ośm mandatów, 
które bez wyjątku zdobyłi socyalui demokraci. 


ła 203 mandatów, opozycya zaś 157. 
Opozycya ta 
socyalistyczna, musi więc przy obecnych wybo- 


za biedni, aby przez dłuższy czas wytrzymać 
stan wojenny w kraju. za £ 

Na porządku dziennym obecnej sesyi sejmo- 
wej są sprawy ekonomiczne i oświatowe pierw- 
szorzędnej doniosłości. Jeżeli Sejm nie uchwali 
bndżetu, kousekwencye dla stosunków gospo | 


wemi partyami rządowemi: a 40 do 50 manda- 


Do żadnej z tych dwóch grup nie należeli: 


rach, rezultat dnia dzisiejszego nie będzie też | spadła z 81 na 43. I obecnie rząd i stronnictwa 


konserwatywne usiłują powołać do walki tę 


Skład poprzedniego parlamentu był po wybo-| wielką rzeszę obojętnych, lecz czy im się to po- 
rach w roku 1907 następujący: Większość rzą-| wiedzie w równej mierze, jak w r. 1907, rzecz 
dową tworzyły partye: konserwatywna |conajmniej wątpliwa. t 
(61 posłów), wolnokonserwatywna (25); iPolacy postawili kandydatów własnych w 
antysemicka wraz z „dzikimi* konserwaty-;42 okręgach dzielnie -polskich; 
stami (18), związek rolników (5), cen.-| okręgach niemieckich, w których żyje znaęzniej- 
trum (102). Razem więc większość ta składała |sza liczba robotników polskich. Tam kandyduje 
wszędzie, naturalnie tylko dla policzenia głosów | na 
Do opozycyi należeli narodowo-liberal-| polskich 'a bez widoków zwycięstwa, solig 
ni (tylko w pewnych -sprawach (55 posłów), | pisarz ludowy Józef Chociszewski. W pol- 

(„Fortschrittliche | skich dzielnicach natomiast możliwy jest w. 
socyalni demo-|22 posłów polskich. x 


L waiki wyborczej w Niemczech, 
(Tel. „N. Reformy“). 
Berlin, 12 stycznia, 


UMEE POPOLUDNIOWY. = 


ör | utrzymać się na prezydenturze, czemprędzej ofa- 


Prenumieratę przyjmują: 
zamiejscową:; Administracya „Nowej Reformy“ i wseystkie urzedy pocztowe; miejscze 


wą: Adminietracya „Nowaj Reformy“, 


4 A. Salomcnowej, ul, Sławkowska 2, 


— Giówns trañka w Rynka. — Agencya J. Hopcasiè 
~— Handst St Karlińskiege, Sukiennice. — Handa 


Fialka i Turka, ul. Szewaza. — Błaro dzienników M, Hupczyca, ul, Wiślna. 


W Wiedniu Herman Golcschmied 


Lipsku, Bazylei i Wrocławia). 


Nadesłane po 60 h. od wiersza 


formy* (prospekty, cyrkulasze, 


dla zamiejscowych. a 1 kor. 


wszystkich tych zyromadzewiach wzywano do 
zwalczania kandydatów klerykalnych i konser- 
watywnych. 

Prasa centrum i konserwatystów rozwija ze 
swej strony również bardzo silną agitacyę i 
wzywa do licznego udziała w wyborach, które 
nazywa walką w obronie chrześcijaństwa przed 


.|nowoczesnem pogaństwem. Sądzą też, że udział 


wyborców będzia bardzo liczny. > 

Charakterystycznym jest sposób, w jaki or- 
gan rządowy „Norddeutsche Alig. Ztg.“ bierze 
udział w walce wyborczej. Na wstępie zamie- 
szcza ten dziennik wiersz p. t „W dnia 12 
stycznia 1912%, Autor wiersza wywodzi, że „zie- 
mia niemiecka jest dziś znowu zagrożona. a 
pokój i wojna stoją na ostrzu mie- 
cza“. - 


Przesilenie gabinetowe 
we Francyi. 


' Czytając stosy telegramów, sprawozdań i ko- 
respondencyj dziennikarskich o przesileniu ga- 
binetowem we Francyi, widzimy stek intryg 
pozakulisowych, których autorowie co chwila 
demaskowani, starają się czemprędzej wdziać 
nową maskę, oczywiście jeszcze bardziej patryo- 
tyczną. Zajścia, których widownią była sala po- 
stedzeń komisyi Senatu dla spraw marokańskich 
w środę bieżącego tygodnia. nie zostały dotąd 
wyjaśniowe. To jedno jest pewnem, że de Sel- 
ves, minister spraw zagranicznych i Cail- 
'ax, prezydent gabinetn, znaleźli się wobec ko- 
misyi w ostrem przeciwieństwie. 

Caillaux twierdził, że niczego nie ukrywał 
przed parlamentem i że nigdy, ani jako prezy- 
dent gabinetu. ani poprzednio jako minister 
skarbu w gabinecie Monisa, nie wdawał Się 
w prywatne rokowania — a właściwie w kon- 
szachty — z różnemi osobistościami z dypło: 
macyi niemieckiej w sprawie marokańskiej. 
Caillaux podniósł zwłaszcza, że nigdy nic nie 
czynił w tej sprawie po za plecami rząda i 
franeuskiego ambasadora w Berlinie. s 

Okazalo się. że Caiilaux nie mówił prawdy. 
Selves.zapytany © to w komisyi, dat odpa- 
wiedź wymijającą, która jednakże pośrednio 


doraa aw. tych | potwierdziła powyższy zarzut, wytoczony prze- 


ciwko p. Caillanx  Zdawałoby się, że sEutkiem 
tego poda się do dymisyi Caillaux, tymczasew 
tychmiast w komisyi oświadczył de Selves. 
że składa swoją tekę. 5 

Caillaux, który za wszelką cenę praguął 


rował tekę ministra spraw zagraniczaych Del- 
cassćemu, który jako minister marynarki, 
odgrywał w jego gabinecie kierującą rolę. Po- 
wiadają, że Delcassć zastrzegł sobie taką 
niezawisłość w swoich agendach od gabinetu, 
że powierzenie mu teki było niemożliwem. Del- 
cassé, iadywidualność bądź co bądź silna, 
z pewnością występowały samodzielnie jako 
minister spraw zagranicznych, ale to nie było 


Dziś odbywają się w Niemczech wybory do|powodem usuniecia go od teki. Postarał się o 


Partya ta uzyskała nadto dwa poprzednio na-| parlamentu. Agitacya jest bardzo silna. Stron- | to skutecznie Clemenceau u pi ezydenta re- 
rodowo-liberalne mandaty, wskutek czego wzro-| niectwa liberalne, jako bardzo: korzystnego środ: | publiki Iallieresa, którego jest przyjacielem. 
sła do liczby 53 posłów. Przed rozwiązaniem|ka agitacyjnego używają wiadomości o nowej | nszcząc się na Dełcaszćm, któremu przypisywał 
ostatniego parlamentu większość rządowa liczy-|usta wie wojskowej, połączonej z nowemi | swój upadek, jako” prezydent gabinetu. W zna- 


podatkami. Podczas gdy: konserwatyści i cen-|cznej mierze przyczyniła się do tego i ta oko- 


narodowo-liberalno-pestępowo- |trum walczą zgodnie. po stronie liberalnej pa-jliczność, że Delcassć w Niemczech uchodzi za 


nuje zupełne rozbicie, a w wielu okręgach wy- | uosobienie wojny odwetowej. 


Wczoraj wieczorem odbyło się w Berlinie 


tów, jeżeli ma w parlamencie niemieckim two-|bardzo wiele tłumnych zgromadzeń|w rozgoryczesiu zawołał, że jest wprost bojko- 
rzyć absolutną wiekszość. Czy taką liczbę man-| wyborczych liberalnych i socyalistycznych. Na|towany. Okrzyk ten polega na prawdzie. Cajl- 


lay elfów rozbiegły się po alabastrowej, cichej 
i uroczystej topieli, zapraszając ją tajemnicze- 


TADEUSZ KONCZYŃSKI, 


ZAWROTNE DROGI. 


POWIEŚĆ WSFÓŁCZESNA, 


cy zimowej... / 

Nieznane moce jęły podpływać do Szyb, bro- 
niących im wstępu i wpatrywać się uporczy- 
wie w kobietę bezradną, smutną i łaknącą uko- 
jenia. ć 1 , 
A (CEF tafszyj orc do nas... jaka biel srebrzysta.. czy 

Myśl szeptała: — Myśmy nie wrogowie twoi.. nasze dłonie 

— To tak dawno było.. i tak pięknie było..|Są miękkie i dobre.. nasze głosy przemawiają 

— Pamiętasz... lat temu sześć? sercem do serca. Uwierzysz, gdy pomówisz 

— Pamiętasz cudny sen, kiedy poznałaś Ste-|z nami... A 
fana ? i - — Nie znamy żadnego pana nad sobą, ani 
— A bukiet śnieżuych narcyzów, odurzający | żadnych więzów, ani żadnego gwałtu... nad koś 
ich zapach, płonące marzenia... pamiętasz ? mi litylko srebrna lampa nocy ASC owi 

— Te p.erwsze twoje łzy lęku i radości przed |raz ta lampa wysoko nad borem pliniszków* 
nieznąnem szczęściem, które szło ku tobie —|skim wisi.. i patrzy olbrzymiem okiem przez 
"Pamiętasz ? niebieskie. mroki na nas... które jesteśmy 1 Cza 

Staroświeckie, poczciwe sprzęty mamrotały: | wamy... w 

m  AMiętasz, jakiem tryamfującem spojrze-| — Chodź do nas. od ludzi najlepsza droga 
EE Znałaś nas? Myśmy ci życzyły wielu, |do nas.. my i ty znamy się oddawna.. nie 
wieć eobrych dni ale tyś tego nie słyszała.. | wiesz, od jak dawna.. od onego czasu, gdy ani 
łaknę €S zmiany.. zdawałaś się być tak bardzo |ciebie nie było na Świecie, ani ten dwór nie 
SZCZĘŚLIWA Pamietasz., , rozsiadł się jeszcze pośród nas, ani gdy ten bór 

= lx aś as.. lat temu sześć... jeszcze róść nie począł... 

,— A byłaś Wśród nag szcześliwa.. — Za mami wieki i z nami wieki są... 

— Sama, ale szczęśliwą, * — I z tobą... i z tobą. 

Po męczące) Ton owie z matką rozrzewnięnie| Srebrne cienie zakołysały się za szybami i 
brało panią Wandę w swoje pięszezotliwe ra- |cofnęły się w głąb. 
miona. Czuła się drobnem ęjtknionem stworze-| — Dużo przestrzeni.. dla wielu smutnych i 
miem, które ma w łzach najst og obronę. (i zbolałych starczy... Chodź do nas.. chodź... 

Stanęła przed drzwiami, wiotącemi na o.| — Biała ścieżka powiedzie cię przez srebrne 
pn , an | blaski, po czystym, aksamitnym dywanie... 

iel śnieżna — — EŃ — My będziem z tobą.., i 

Fantastyczne kształty krzewów. jak groma- — deko a ka. . 


— Chodź.. poczujesz się ptakiem wolnym.. 
jakim w snach bywasz.. i zrozumiesz wiele, 


mi gestami do wspólnej zadumy nad cudem no-| wiele rzeczy... 


— Chodź, chodź, my cznwamy... 

Zarzuciła futro na siebie, okryła czapeczką 
włosy i wymknęła się przez drzwi werandy na 
ogród... 

ı Bezdenna cisza oblegała dokoła dwór plini- 
szkowski. Morze srebrnego światła płynęło z nie: 
ogarnionych przestrzeni nocy i przenikało ka- 
żdy zakątek, dokąd tylko dotrzeć mogło — drn- 
gle morze białego Śniegu zaległo ziemię i sta- 
wało się taflą jaśniejącą bez granic i bez zmar- 
szczek, z której biękitnawa białość promienio- 
wała, szerząc dokoła czarodziejskie upojenie. 


„Wązką aleją śpiących krzewów bzowych szła| bra i skuteczna, 


pani Wanda łekkim, bezszelestnym krokiem. 


W dali majaczyły cienie parowu, który obiegaż | nienawiści, choć 


dokoła ogród. 

Białemi chrapkami nozdrzy wchłaniała w sie- 
bie zimne, czyste powietrze, wychylając twarz 
z za kołnierza futrzanego i poddające ją delika- 


rach zdobyć conajmniej 30 do 40 mandatów, | borczych kandydaci liberalni nawzajem się zwal-| : Caillunx następnie zwracał się po kolei do 
jeżeli ma uzyskać przewagę nad dotychczaso- | czają. 


rozmaitych polityków, pragcąs ich wciągnąć do 
swojego gabinetu, ale bezskutecznie. Caillaux 


Zamiejacową prenumeratą i ogloszenia (ineerety) przyjmują: We Lwewio Biars 
Gzienniaów: A. Bacasiab, ui Karola Ludwika 21, S. Sokołowski. Pasaż Hausnarta 9, = 
W Przemyślu Krug. — W jaresławiu A. Amster. — W Tarnowie M. Rockach, — 


(Bprzedaż pojedynczych namerów), I. Wollreitę 6. — 


M Dukes Nachfolger, Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu, Frankinrcie r. M, Berlinie, 
— R. Mysza (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norym- 
bsrdzej. — H Bchallek (Wollzeiłe) — W Paryżu Societé Mnrnelle de Pablicitć A. Lorette. 

directenr, 61 Rae Rougemont, 
Ogłoszenia (insorzty) przyjmuje 4dministracya „Nowej Reforms“ xa Opiatą cå miejsca 
wierza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy następny rez 15 b. — 
— Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Ukłaś 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h, 


— Załączniki do „Nowsj Re- 


ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kcr. od 100 eg. 


od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. 


laux swoją dwalicowością zraził sobie wszyst- 
kich. Nie wiele mn pomoże pismo ministrów do 
prezydenta republiki, zapewniające, że Caillaux 
wszystkich kolegów dopuszczał do udziału w ro- 
kowaniach z Niemcami. Pismo to raczej moża 
mu do reszty na przyszłość zaszkodzić, nie pod 
pisał go bowiem de Selves. 

Takie usposobienie panuje wobec Caillaux, a 

tymczasem nagle dziennik „Rappel“, orvan ra 
dykałów, twierdzi, że podczas rokowah francu» 
sko-niemieckich prowadzono przeciwko Caiilaux 
i jego gabinetowi zorganizowaną kampanię. do 
stórej dał inicyatywę de Selves. — Wynikałoby 
z tego, że Selfs był winien, a Caillaux jest 
czystym, jak baranek, i padł ofiarą intryg. Ale 
w takim razie dłaczegóż radykali, stronnictwo 
rządzące, dopuściło do upadzu Caillaux? Dla- 
czego Clemenceau, jeden z wodzów stronnictwa 
radykalnego „pierwszy wystapił przeciwko ga- 
binetowi*. Żale dziennika „Rappel“ wyglądają 
jak łzy krokodyle. Co więcej — „Matin“ zarza- 
ca Selvesowi fałszowanie dokumentów. I znowa 
powstaje pytanie, dlaczego po ustąpieniu Selve- 
sa bojkotowano Caillaux? pe. 
„Czy można się dziwić, że wobec tego steku 
intryg, mających na celu zaspokojenie własnej 
ambicyi, uczucia zemsty, a nawet prywatnej ko- 
<zyści, dziennik angielski „Daily Graphie* po- 
wiada z ironią: „Mrowie przechodzi na myśl, 
że od takich ladzi, jak Caillaux i de Selves, 
zależał pokój Europy“, 

Gabinet Caillanx ustąpił, a teraz nikt nie ma 
ochoty do wzięcia po nim spadku. Ci wielcy 
politycy i zawołani intryganci nie sądzili, że 
nastąpi taki chaos, że w kraju powstanie takie 
rozgoryczenie. Widząc obecnie, że nawarzyli pi- 
wa — „Sit venia“ temu wyrażeniu — nie chce 
go wypić. Chcą, ażeby wyręczyłichw tem tak 
«wany gabinet przejściowy, a potem oni staną 
do nowej gry. 

(Tel. „N. Reformy.) 
Paryż, 12 stycznia. 

¿iš spodziewają się ważnych decyzyj w 
sprawie przesilenia gabinetowego. Deicasze stoi 
wprawdzie jeszcze na pierwszym planie. 
jednak wobec opozycyi, jaka się przeciw niemu 
głównie w Senacie objawiła, powołanie jego na 
prezydenta ministrów stało się mniej pra 
wdopydobnem. W Izbie deputowanych roz- 
porządzałby Delcasse silną większością. 
Mimo to wątpią, czy Fallićres zdecyduje się 
powołać Delcassćgo na prezydenta ministrów 
w obecnej chwili. pi 

Clemenceau, o którym doniesiono. że po- 
czynił kroki n Fallióresa przeciw nominacyi 


kan 


| Dełcassego, wskazując na odbywające się dziś 


w Niemczech wybory do parlamentu i możli- 
foc wzmocnienia ruchu pangermańskiego przez 
noiamacyę Delcassego, zaprzecza dziś jakoby 
podjął taką interwencyę i zapewnia, że nic o 
tem z Falióresem nie mówił, ani nie mu nit 
pisał £ : 

„Figaro“ ostrzega przed powołaniem Delcas- 
sego, oświadczając. że powołanie go byłoby pro 
wokacyą Niemiec. ~- 5 am 

Oprócz Delcassezo wymieniają dziś wiele ju 
nych osób, jako kandydatów na premiera, jak 
Bourgeoisa. Mi!llerandai Poincarćgo 
Sądzą jednak, że prawdopodobniejszem jest po 
wołanie gabinetu prowizorycznego dla 
przeprowadzenia ustawy inarokańskiej. Na ezel 
takiego gabineta stanąłby albo Donmergu” 
albo Jean Dupuy $ 


~se 


świadczeniem — czas już najwyższy, abym za- 
częła żyć inaczej. 

— Nie rozumieją mnie ani rodzice, ani on! 
tem lepiej.. pójdę w Życie bez żadnych złud. 
Pragną wmówić we mnie, że ta pospolitość ży- 
cia codziennego, to właściwy zakres dla wysił: 
ków mojej daszy. 

— Ach wiem. wiem, świat mi cały brzęczy: 
obowiązki, obowiązki.. i cokolwiekby się działo 
na dnie serca, jakiejkolwiek bądź burze „łama* 
łyby i wolę i charakter, to nic — to ich wszy- 
stkich nie obchodzi. 

-- Na ołtarzu poświęcenia... Hahaha... 

'— Na ołtarzu poświęcenia siebie samą cało- 
palié przez życie całe.. i ta ofiara ma być do. 
cuoć usta będą przeklinały 
własną pracę, choć oczy będą pałać złym ogniem 
bezdenna niechęć będzie wsą- 


jczała w każdy uczynek, w każdy spełniony o- 


bowiązek, jad niewiary i słabości... 


— Oni to wolą, jak wiedzieć mnie w 
walce, w ogniu, w drodze do tych cudów, które 


tnym muśnięciom powietrza, kołysanego ruchem śuią się mojej wyobraźni! 


jej ciała. Me. 

Boiesne wspomnienia duia przeżytego w utra- 
pieniu i męce zacierały się szybko w jej pa- 
mięci. Uśmiechała się do własnego cienia, który 
szedł przed nią posłuszny i wierny. 

Kojąca potęga nocy zimowej napawała ją 
nowemi siłami i pomniejszała rzeczy i wypadki, 
które, dokonane za dnia w życiu realnom, wy- 
dawały się olbrzymie i przytłaczające swą do- 
niosłością wszystko inne, a teraz malały i sta- 
wały się BI 

— Odejdę 0. 
w myślach do siebie samej, 


w 


od nich — mówiła pani Wanda 
g głąbokiem prze- 


e Z 


i Przymknęła oczy i jak ptak ogromny spły- 
l 


wała aleją w dół parowu. 

— Nie wyjawię wam nigdy mojej najpięk- 
niejszej tajemnicy... i uczynię dobrze. bobyście 
ją wyszydzili, i waszemi złemi słowami zniwe- 
czyli... 

— Nie znacie mojej czarownej tęsknoty... 
nie zajrzeliście jej w oczy... ma oczy za piękne, 
za orle, za potężne dla was... 

— Ja za nią pójdę wszędzie, 
mnie powiedzie... 

— Dla was moje gliniane figurki są niczem, 
bo nie wiecie, ża tam w tvch glinianych figur- 


dokądkolwiek 


(kach jest moja dusza.. moja miłość... moja 
Żądza... S 

— Dla was mój rylec i moje studya i mój 
gliniany rybak z więcierzem, to zabawki pięk- 
nej pani ze dworn, która się nudzi, więc rze- 
bi. i 

— Bo nie wiecie, że ten rybak rzeźbiony 
posiadł całą moją duszę, wszystkie moje myśli 
i nerwy, i że dla tego wlaśnie, iż tak mało go 
cenicie, on dla mnie jest bóstwem, i że on 
właśnie woła mnie w świat... w daleki świat.. 
do stóp tych arcydzieł, które mnie nauczą 
wszystkiego, poprowadzą mi rękę... 

Szła głębią parowu. z : : 

A jodły zabiegały jej drogę cieniami i ba- 
dziły przekorne myśli: i wm 

— Byłaś zawsze zapalna... 
czności... - 

— To czego zapragnęłaś, chciałaś zawsze 
posiąść za wszelką cenę. 
` — I wówczas zdawało ci się, że to jedno 
nę twoim najwyższym i najendniejszym ce 
em. 

— I nie widziałaś nie innego, coby było go- 
dniejszem twej uwagi i twego zapału 

— Pamiętasz, z jakiem szaleństwem upra- 
wiałaś muzykę? p "n z 

— Stałaś się niewolnicą instrumentu. Nie 
było mie, coby cię mogło zająć i wzruszyć pora 
tonami muzyki... nie było nic na Świecie, cze- 
gobyś nie poświęciła, byle grać jedną godzinę 
dłużej... ? 

— Zdawało ci się... 

— Zdawało się nawet ludziom... 

Pani Wanda zmarszczyła brwi. 


iląca de ostate- 
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Nowe zdobycze Rosyi. 


NE 


F 
Regulacya W. Krakowa. Komitet, wybrany 
z łona sekcyi ekonomicznej, obradował wczoraj nad 


jęcia u słuchaczy z najmnzykaluicejszych sfer Lwa 
wa, którzy nie szczędzili oklasków za artystyczne 


Panna Stefania Nanheimer mówiła o kosztach 


nard, który jest narzędziem Rosyi. Na czele 
zastępstwa zamężnych nauczycielek z powodu brza- 


żandarmeryi skarbowej stanął również przez 


Ogłoszony onegdaj przez peiersburską Agen- 
cyę telegraficzną komunikat, dotyczący M on- 
golii świadczy wymownie, że rząd rosyjski, 
wyzyskując zręcznie obecne swoje przyjazne 


stosunki z Anglią, zabiera sie do ogromne- 


go wprost rozszerzenia swoich tery- 
toryów w Azyi i to nie tylko kosztem nie- 
zawisłości Persyi, lecz także kosztem rozdar- 
tych rewolucyą wewnętrzną Chin. Z komuni- 
katu tego wynika jasno, że rząd rosyjski już 
uczynił decydujący krok w tym kierunku, że 
Mongolia niejestjużintegralną czę- 
ścią Chin, lecz krajem, pozostają 
cy pod protektoratem rosyjskim. — 
Zmiana ta nastąriła tak nagle i tak niespo- 
dziewanie, że stała się dziś największą może 
sensacją polityczną dla Europy. 

Rząd rosyjski oświadcza wprawdzie, że do- 
magającym się opieki rosyjskiej wysłańcom 
mongolskim zalecił, ażeby nie zrywali swego 
stosunku do Chin i we wszystkiem zachowy- 
wali miarę, ale równocześnie niedwuznacznie 
daje do zrozumienia, iż dalsze ukształtowanie 
stosunku Mongolii do Chin, będzie zawisłe tak. 
że od woli i uznania Rosyi. Jest to aż nazbyt 
otwarte ogłoszenie rosyjskiego pro- 
tektoratu nad Mongolią. 

Carat dopiął więc obecnie celu, którego przed 
'woma laty jeszcze osiągnąć nie mógł. Nad 
"Jm olbrzymim krajem azyatyckim, który wraz 
„ chińskim 'Turkestanem jest dziesięć razy 
większy od monarchii austro-węgierskiej, zawi- 
sły już szpony rosyjskie. z 

Nową tę akcyę zaborczą rząd carski przygo- 
tował z taką samą cyniczną perfidyą, z jaką 
wytworzył sobie podstawę do okupacyi Persyi 
zachodniej. Zmaszony przed rokiem ustąpić z Kul- 
dży, pozostawił tam konsulat ze strażą wojsko- 
wą, a równocześnie wymógł na słabnącym co- 
raz bardziej rządzie chińskim prawo uiworzenia 
konsulatu także w mieście mongolskiem K o- 
bdo, obok istniejących już konsulatów w Ul- 
jassutaj i w Urdze. Te cztery konsalaty miały 


rzekomo opiekować się licznymi w Mongolii: 


osadami kupców rosyjskich z sąsiedniego Sy- 
biru, przedewszystkiem atoli uprawiały propa- 
gandę polityczną wśród Mongołów. Najważniej- 
sze zadanie w tym kierunku przypadło w udzia- 
le generalnemu konsulowi rosyjskiemu w Urdze, 
siedzibie najwyższego po Dalai Lamie „przed- 
stawiciela Buddy na ziemi”, rozporządzającego 
zarówno kościelną, jak i świecką władzą Č hu- 
tukty. Konsulem tym jest od dawna w Ur- 
dze przebywający Szychmarow, człowiek 
niezmiernie zręczny i przebiegły, obeznany do- 
kładnie z miejscowemi sosunkami. Zaprzyjaźnił 
się on przedewszystkiem z samym Chutuktą, 
który, wedłng relacyi znakomitego znawcy sto- 
sunków w Mongolii, dra Alfonsa Paqueta, we 
„Frankfurter Ztg.*, ma być zniedołężniałym ; 
nałogowym alkcholikiem, hołdującym jeszcze in- 
nym, wcale nie mniszym namiętnościom. Był 
on tedy jakby stworzony na „politycznego przy- 
jaciela* Rosyi. Jeżeli więc teraz dowiedzieliśmy 
się, że ten Chutukta, korzystając z rewolucyi 
chińskiej, ogłosił się niezawisłym władcą Mon- 
golii, że wypędził rezydenta chińskiego, to od 
razu zrozumiemy, czyja to sprawiła ręka. Wy- 
sianie zaś posłów mongolskich z Urgi do Pe- 
tersburga z prośbą o opiekę Rosyi, jest już 
iglko drugim aktem tej przebiegle zaiuscenizo- 
wanej tragikomedyi zaborczej. 

Całą tę grę Rosyi ułatwiła ta okoliczność, że 
panowanie Chin nad Moegolią nigdy nie było 
zbyt pewne, a Chińczycy sami w tym kraja 
u tubylców bynajmniej nie cieszyli się sympa- 
tyami. Kupcy chińscy wyzyskiwali wprost ko- 
czowniczą ludność mongolską, otoczywszy ją 
całą siecią lichwiarskich interesów, podczas gdy 
konsulowie i inni agenci rosyjscy, w tym kraju 
nie szezędzili czułych słów i... rabli, aby serca 
książąt mongolskich pozyskać dla Rospi. Ludność 
mougolsea zaniepokojona też była energiczną 
polityką koionizacyjną, jaką rząd chiński apra- 
wiał w tym kraju, osiedlając na stepach tam- 
tejszych tysiące chłopów chińskich. Gdy więc 
teraz osłabiony rewolucyą rząd chiński chciał 
przystąpić nadto jeszcze do rekrutacyi w Mon- 
golii, krok ten wystarczył, aby dawno ułożony 
zamiar oderwania się Mongolii od Chin w czyn 
zamienić, i 
O tem, aby Mongolia mogła stać się pań- 
stwem niezawisłem, samodzielnenm, ani mowy być 
nie może. Ludnośći tego kraju brakuje niezbę- 
dnej do tego Spójni, brakuje dalej wszelkiej 
wyraźnej idei państwowej, Ci potomkowie 
Dżingis-Chana są i dziś jeszcze przeważnie ko- 
czownikami; każdy z licznych tamtejszych szcze- 
pów stoi pod władzą własnego księcia. Władza 
Chutukty jest wprawdzie dość znaczua, lecz do 
stworzenia tu odrębnego ustroju państwowego 
nie wystarcza. Mongolia może też i nadal być 
tylko krajem lennym większego jakiegoś pań- 
stwa. Oderwawszy się od Chin przejdzie nieza- 
wodnie pod włądzę Rosyi, a właściwie już się 
pod jej panowanie dostała. Okupacya tego kra- 
ju nie będzie zaś zbyt trudna. Jest to wpraw- 
dzie obszar muże najniegościnniejszy na całym 
świecie, pełen pustyń i stepów bezwodnych, 
ogromny — ale liczący zaledwie 3—4 miliouów 
mieszkańców, którzy dawno jaż zatracili wojo- 
wniczego ducha hord Dżingis Chana, których 
główuą bronią zawsze jeszcze są tylko.. łuki 
i strzały. 

Ogólne zresztą panuje przeświadczenie, że 
rząd rosyjski, realizując dziś swoje piany za- 
borcze co do Mongolii, zapewnił sobie naprzód 
Już zgodę na to ze strony dwóch państw, które 
miałyby dużo powodów sprzeciwić się tej nowej 
ekspanzyi rosyjskiej, mianowicie Japonii i 
Anglii. Pierwszą, jak się zdaje, pozyskano 
przez przyznanie jej zupełnej swobody co do 
ewentuainego zaboru.. południowej Man- 
dżuryi, Anglię zaś niezawodnie przyrzecze- 
niem dalszego popierania jej antiniemieckiej po- 
lityki w Europie. 

Na tem te też rozgrywać się będą dalsze 
akty tej tragikomedyi zaborczej, 


e 
xk * 


Takiem samem powodzeniem cieszy się akcya 
zaborcza Rosyi w Teheranie. Niezawisła 
Persya należy -jaż faktycznie do 
przeszłości. Zgoębiony, złamany ciężkiemi 
przejściami lat ostatnich, rząd i naród per- 
ski poddaje się dziś bez opora ka- 
żdej woli Rosyi Amerykanin Shuster 
Moryan, który był na najlepszej drodze do 
zreformowania skarbowości perskiej, otrzymał 
dymisyę, a miejsce jego zajął Belgijczyk Mor- 


najlepsze do prania i mycia, pozbawione składników 

A, DA R gryzących, nie niszczy rąk, nie szkodzi bieliźnie. — 

Ki RÓ Paczka funtowa w oryginal. opakowaniu 44 hai. 
Smiechowskieg Do nabycia wszędzie! 


mienności, Otóż zapatrywania na te koszta są łał- 
szywe. Najpierw z nauczycielek, mogących iść za- 
mąż, zaledwie !/, część jest zamężnych, a z tej 
1/, części tylko 1/, część ma dzieci. Stąd koszta 
zastępstwa z powodu brzemienności gą małe, a kraj 
sowicie je odbija, gdyż upłaca nauczycielki o wiele 
gorzej niż nauczycieli. 

Nauczyciel Hellmann z Wiedo'a oświadczył, że 
wkrótce odbędą się wybory do Sejmu dolno-austrya- 
ckiego, a wtedy nauczycielstwo policzy się z obecną 
większością sejmową. Kierowniczka jednej z wie- 
deńskich szkół, pani Schwarz, przyrzekła imieniem 
nanczycielek stolicy moralne i materyalne poparcie 
nauczycielkom z prowincyi. Wreszcie uchwalono re- 
zolucyę przeciwko celibatowi. 

Odmienne zgromadzenie kobiet odbyło się w sali 
Izby handiowej i przemysłowej z powodu upłynię- 
cia 40 lat vd chwili, gdy kobietom pozwotono wstę- 
pować do słażby państwowej, W uroczystem zebra- 
niu była główną osobistością panna Karolina Barth, 
adjnuktka pocztowa, jedyna jeszeze kobieta, która 
znajduje się w czynnej służbie od wejo pamiętnej 
chwili. W zebraniu wzięły udział wybitne osobi- 
stości pomiędzy niemi minister handlu dr Róssler. 

O działainości kobiot w służbie państwowej mó- 
wił min ster Róssler, który przytem złożył życze- 
nia pannie Barth z powodu 40 lat jej słażby pań: 
stwowej. Było to zaraz po roku 1871 — mówił 
minister — gdy panna Barth z garstką koleżanek 
wstąpiła do słażby jako prowizoryczna telegrafist- 
ka. Od tej pory ruch pocztowy i telegraficzny, a 


Rosyę rządowi perskiemu narzucony, były ofi- 
cer szwedzki. Cała więc skarbowość Persyi jest 
w rękach Rosyi. Zamknięty parlament 
nie ma już być zwołany na nowo. Woj- 
ska i władze rosyjskie gospodarują w kraju 
tym, jak we własnej prowincji, i tuzinami wie- 
szają opornych. Plan podziała Persyi przybiera 
coraz konkretniejsze formy. Na czele „rosyjskiej 
sfery interesów* stanąć ma pozyskany jaż da- 
wno Sipahdar, na czele angielskiej jeden z ksią- 
żąt Bachtiarów. Centralna strefa neutralna ma 
na pewien czas zachować jeszcze cień niezawi- 
słuści, dopóki i na nią nie przyjdzie kolej po- 
działu. : 

Dopełnia się więc dzisiaj nowy ogromny 
przewrót stosunków w Azyi, który i na stosun: 
ki europejskie nie pozostanie bez wpływu. Au- 
tagonizm Anglii do Niemiec sprawił, że także 
w polityce angielskiej zupełny na- 
stąpił przewrót. Państwo to, które przez 
dziesiątki lat nie chciało dopuścić do bezpośre- 
dniego zetknięcia się swoich posiadłości w Azyi 
z terytoryum rosyjskiem, dziś samo przy- 
kłada rękę do wytworzenia bezpo- 
średniej takiej granicy w Persyi a 
podobno i w środkowej Azyi. Krążą juź bowiem 
pogłoski, że Anglia, jako ekwiwalent za Mon- 
golię, zajmie graniczący z nią Tybet. 

Podobno już i w Anglii ta polityka budzi 
pewne zaniepokojenie. Wszystko zaś układa się 
tak, iż popycha Europę wprost do nieuniknionej 
wiełkiej katastrofy wojennej. 
służby napływały dalsze kadry kobiet, a państwo 
jest z nich zadowolone. Drugi mowca, szef sekcji, 
Wagner-Jaureg, podniósł między innemi, że kobiety 
odznaczają się szczególniej w służbie telefonicznej, 

Panna Andrć dała pogląd na 40-lecie pracy ko- 
biecej w służbie pocztowej. Przed laty 40 przyjęto 
„Na czas potrzeby“ 40 telegrafistek z miesięczną 
płacą po 20 złr, Powoli rozszerzał się zakres dzia- 
łalności kobiet, a zarazem powiększała się ich pła- 
ca, Kobiety wytrwałością i pracą zdobywały pla- 
cówki i zyskiwały uznanie, 

Jubilatka, panna Barth, opowiadała z humorem 
o początkach pracy kobiecej w telegrafie, kiedy to 
telegrafistkom odpowiadali telegrafiści: „Z pannami 
nie pracujemy. Proszę wziąć chochię do ręki“. 
Przemawiał jeszcze szereg mowców i mowczyń, 
poczem odczytano telegtamy gratulacyjne, pomię- 
dzy innemi z Krakowa, 


Kronika wledeńsku. 


Wiedeń, 11 stycznia. 


(Tragiczny los porucznika Wernera. — Bezskuteczne por 
s.ukiwania. ~ Zarzuty pod adresem władz. — Przeciw- 
ko celibatowi nauczycielek. — Jubileusz pracy kobiecej). 


[x] Opinia publiczna żywo zajmuje się tragicz” 
nym losem porucznika Wernera, znanego aeronau” 
ty. Porucznik Werner, uczeń kadeckiej szkoły w 
Łobzowie, wzniósł się w ubiegłym miesiącu w po- 
wietrze na balonie „Salzburg”, który po raz osta- 
tni był widziany w dniu 26 grudnia ubiegłego ro- 
ku ponad miastem Linz. — Od tej pory zaginął 
wszelki ślad zarówno po aeronaucie, jak po jego 
balonie Nie uiega wątpliwości, że porucznik Wer- 
ner zginął. Zmienna pogoda zimy tegorocznej za- 
znaczyła się właśnie w owym dniu silną zawieją 
śnieżną, która mogła okazać się zgubną dla balonu, 
Kieranek wiatru zmieniłsię kilka razy, skutkiem cze- 
go niepodobna było z pewnem prawdopodobieństwem 
obliczyć kierunku, w którym ostatecznie popłynął 
balon, 

Rozmaite doniesienia o pojawieniu się balonu w 
tej lub owej miejscowości są tak sprzeczne, że nie 
mogą dać podstawy do żadnych domysłów. W da 
datka stosunki atmosferyczne w górach od czasu 
Bożego Narodz. są tak niepomyślne, że niepodobna 
dotrzeć w głąb gór, dokąd przypuszczalnie balon 
został zapędzony. Dlatego też nie wiele zdziałano, 
ażeby stwierdzić los, jaki spotkał Śmiałego aero- 
nantę. Jedni sądzą, że resztki balonu znajdują się 
w górach Pyhrn, drudzy przypuszczają, że w oko- 
licy jeziora Grandl, inni wreszcie miejsce katastro- 
fy upatrują w dalszej okolicy Hailstattu, gdzieś na 
skałach Dachsteina, 

Jest to właściwie pierwszy wypadek, Że na sta- 
łym lądzie bałon z załogą zniknął bez śladu. Na 
morzu zginął już niejeden statek powietrzny, przy- 
czem ani resztek jego, ani zwłok aeronanty nie 
znaleziono. Co do poruczniką Wernera, to należy 
uwzgiędnić, że pora roku jest wogóle dla jazd po- 
wietrznych niepomyślną. Alpy anstryackie w tym 
czasie 84 zupełnie opuszczone i nieprzystępne i 
nawet hardzo wyćwiczeni narciarze nie mogli do- 
trzeć w głąb gór. Jak się zdaje, dopiero na wiosnę, 
gdy śniegi stopnieją, wyjaśni się tajemnica śmierci 
pułkownika Wernera. : 

Dnia 8 bm. przybyła z Linzu do Spital am Pyhra 
grupa wojskowych narciarzy, aby przedsięwziąć w 
górach Pyhrgas poszukiwania za balonem „Salze 
burg“, gdyż pewien wieśniak i pewien strzelec o- 
powiadali, że widzieli tam z daleka jakby resztki 
balonu, wiszące ze skały. We wskazanym kierunku 
udał się wymieniony oddział narciarzy z linckiego 
pułka obrony krajowej, a do niego przyłączył się 
aptekarz Sehiirer ze Spital. 

Pomimo śnieżycy oddział dotarł dotarł do Go- 
wielałpe na wysokość 1400 metrów. Dalej nie po- 
dobna było dotrzeć. Ponieważ dzień miał się już 
ku schyłkowi, więc postanowiono, że wojskowi nar- 
ciarze w liczbie sześciu pozostaną na tej górze w 
schronisku, zaś aptekarz Schiirer powrócił do Spi- 
tal, ażeby o tem rozporządzeniu donieść i zapo- 
biedz niepokojowi o los oddziału. Wojskowi uar- 
ciarze mają zapasy Żywności na 8 dni i będą 
czynić dalsze poszukiwania, Niestety, niewielką na- 
dzieją przywiązują do tej wyprawy. 

W dzienniku „N. Wiener Tagblatt* niejaki „G. 
B.*, znający dobrze porucznika Wernera, zarzuca 
władzom, do których tu należało, Że nie poczyniły 
właściwych kroków, ażoby dowiedzieć się o losie 
zaginionego aeronauty. Zdaniem owego p. „G. B.*, 
trzeba było już d. 27 grudnia wysłać silne i dobrze 
opłacone wyprawy w góry „Totengebirge*, skąd 
doszły pierwsze wezwania o pomoc. Dopiero 29 
i 30 grudnia wyruszyły pierwsze wyprawy ratun- 
kowe, urządzili je atoli bardzo nieliczni ochotnicy, 
narażając życie dla ratowania zaginionego. Tu była 
każda minuta czasa droga, więc trzeba było natych- 
miast i energicznie działać, a prawdopodobnie byłby 
skutek pomyślny. 

Przejdźmy do innej sprawy, którą opinia pu- 
bliczna równie Żywo się zajmuje, do celibatu nan- 
Czyciełek szkół ludowych. Otóż nauzzycielłki w Wie- 
dniu mogą zawierać związki małżeńskie, natomiast 
nauczycielki na prowincyi w Austryi Dolnej obo- 
wiązane gą do celibatu, a więc do staropanieństwa, 
Przeciwko temu cudaczuemu i z naturą sprzeczne- 
mu przepisowi ustawy oddawna podnoszą się po- 
ważne głosy, aie dotąd bezskutecznie. Agitacya 
jednakże nie ustaje zarówno w prasie jak na zgro- 
madzeniach. 

W sali stowarzyszenia nauczycieli odbyło się w 
tej sprawie zgromadzenie protestujące nauczycielek 
z prowineyi. Przedewszystkiem uchwalono rezolucyę 
z protestem przeciwko uchwale komisyi sazolnej 
Sejmu dolno-anstryackiego za utrzymaniem celibatu 
nauczycielek na prowincyi. Referentka panna Zink 
mówiła o celibacie przymasówym jako o dziwolągu, 
zwracając uwagę na jego zgubne skutki pod wielu 
względami. Nie będziemy powtarzać jej wywodów 
z tej prostej przyczyny, że celibat nanczycielek 
jest chyba dla zdrowego rozsądku rzeczywiście āzi 
wolągiem. 
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Zebranie towarzyskie. Z inicyatywy grona osób 
ze sfer literackich, artystycznych i teazrainych na- 
szego miasta, odbyło się wczoraj wieczorem w ga. 
lonach Koła artystyczno-literackiego i klubu praw- 
niczego zebranie towarzyskie, połączone z bunkie- 
tem ku uczczenia 25-lecia pracy literackiej i dzien- 
nikarskiej naszaga zolegi redakcyjnego, p. Włady- 
sława Prokescha, Jubilata, który przybył w towa- 
rzystwie przyjaciół swoich pp. Ferdynanda Hoesi- 
cka £ W. Wodzinowskiego, powitali zebrani ucze- 
stnicy oklaskami, 

Zebranie rozpoczęło się popisem kwartetu orkie- 
stry p. Czyżowskiego z udziałem prof. B. Walew- 
skiego, który z koleżeńskiej uprzejmości zasiadł 
przy fortepianie” Do pięknie udekorowanego kwle- 
ciem biesiadnego stolu, zasiajło z górą 70 osób 
ze świata literatury, sztuki i teatru, oraz grono 
pai. i 

Przybyli między innymi pp.: L. Rydel, C. Jellenta, 
W.Feldman, dr Z. Stefański, K. Rakowski, E. Zechen- 
ter, Ar.iar Graszecki, redaktor W. Czajewski z Ło- 
dzi, koledzy redakcyjni „Nowej Reformy* z redak- 
torem Konopińskim; artyści małarze pp.: rektol 
Axentowicz, P. Stachiewicz, St. Radziejowski, L. 
Stroynowski, A. Karpiński, Rzegociński, Uziębło, 
Stasiak, starszy radca bud. Zawiejski, dr Kl, Ba- 
kowski, dr T. Federowicz, dr Fr. Dziubczyńaski, p 
Klara Umlaufowa, pp, K, Wierzuchowski prof. Lu- 
dwig, prof. Giebałtowaki, M. Świerzyński, artyść 
i artystki teatru z reżyserom p. Sosnowskim i Be: 
kretarzem  Wójcickim, p.' J. Czarnecki, wydawca 
z Wieliczki i w. i. : j wei 

Zebranie zagaił przemówieniem prezes „Koła“ 
dr August Sokołowski, zwracając się z serde- 
cznemi życzeniami do jubilata, który przez szereg 
lat był sekretarzem „Koła“ i w gronie członków 
szczerą zjednał sobie sympatyę. Imieniem inicyato- 
rów zebrania przemawiał następnia dr Franciszek 
Bylicki, ujmując w słowach przepojonych ser- 
decznem ciepłem i gorącem uznaniem dla jubiłata, 
motywa jego popularności i sympatyi, jaką się cie- 
szy w szerokich sferach Świata sztuki, literatury 
i teatru, 

P. Maks; Węgrzyn wyraził jubilatowi życze- 
nia w imieniu artystów teatru miejskiego, poczem 
wygłosił wytworny w formie, a pełen dowcipnych 
aluzyj wierez okolicznościowy, napisany dla p. Pro- 
kescha przez Lucyana Rydla, jako allokncya do 
upominka, który grono artystów malarzy w formie 
pięknej teki, zawierającej kilkadziesiąt akwarel i 
rysunków oryginalnych złożyło w darze jubilatowi. 

Artyści i artystki teatru wręczyli p. Prokescho- 
wi, jako swema długoleiniemu krytykowi, pięcaą 
tekę skórzaną z fotografiami wszystkich członków 
personaiu, : 

Na przemówienia w krótkich wzruszających sło- 
wach odpowiedział jubilat, dziękując za nieza- 
służone dla skromnoj swojej pracy objawy uznania, 
które raczej za wyraz osobistej życzliwości i sym- 
patył grona osób, do których go zbliżył zawód 
artystycznego krytyka, położyć pragnie, aniżeli na 
karb istotnej zasługi, Toast na podziękowanie 
wszystkim obecnym wychylił w ręce pp. A. Soko- 
fowskiego, dra F. Bylickiego, rektora Axentowicza 
i p. Węgrzyna. 

Po bankiecie rozpoczęły się produkcye mnzykalne, 
w których wzięli udział: znakomita pianistka p. 
Umlaufowa, prof. Ludwig, prof. B. Walewski, oraz 
kwartet smyczkowy p. Czyżowskiego. Powszechną 
wesołość wywołało wykonanie wiersza Rydla przez 
chór amatorski, na rytm piosenki Kurdesza, 

Wieczór, który u wszystkich zebranych najmil- 
sza pozostawił wrażenie, zakończyły zaimprowizo= 
wane tańce. ' y 

Mróz. Mamy tedy w całej pełni upragnioną Zi- 
mę. Snieg pozwala na uprawianie wszelakich 8por- 
tów zimowych, ale trzeba być ostrożnym, gdyż można 
łatwo odmrozić nos lub uszy, ręce lub nogi.  Dzi- 
aiaj około 8 rano termometr wskazywał 12 stopni 
stopni poniżej zera. Szyby pokryły się w ciągu no- 
cy arabeskami lodowemi, które dopiero ku poładnio- 
wi zaczęły znikać, przyczem okna ociekały wodą 
ka utrapieniu pań dumu. 


następnie telefoniczny, wzmógł się olbrzymie. Do! 


opracowanem przez krakowskie budownictwo miejskie 
generalnym planem regniacyi zachodnich terytoryów 
położonych od dawnego koryta Rudawy. Polecona 
budownictwu miejskiemn opracowanie szczegóło» 
wego planu regulacyjnego, . 

„Bal Rabki zapowiada się świetnie. Panie opie- 
kunki dokładają starań, aby bal licznem zebraniem 
i kasowo wypadł jak najpomyślniej. Jakie zainte- 
resowanie bal wzbndza, świadczą liczne zamówie- 
nia na galeryę. Pani Janowa Federowiczowa upra- 
sza, aby w godzinach między 3 a 6 telefonem 123, 
alno pisemnie (adres: Szczepańska 3) biłety zama- 
wiać, które są w cenia: I rząd 8 kor. 80 hal, 
II 6 kor. 60 bal, III 4 kor. 40 hal, IV 2 kor. 
20 hal. 

Z karnawału. Posiedzenie komiteta Reduty 

prasy odbędzie się dzisiaj o godz. 5 po południu 
w sali redakcyjnej „Czasu“. 
„Bal lekarski, mający się odbyć dnia 27-go 
stycznia w salach Starcgo Teatro, zapowiada się 
pod każdym względem Świetnie, (łodność prezesa 
komitetu przyjął prof. dr Władysław Reiss, wice- 
prezesa prof, dr Stanisław Ciechanowski. Prace 
komitetu są w pełnym tokn. 

Kółko filologiczne i archeologiczne U. U. J. u- 
rządzają pod protektoratem pp. Bieńkowskich, Mo- 
rawskich i Sternbachów „Piknik klasyczuy* 
w salach hotela Suskiego w dniu 10 lutego. — 
Zaproszenia otrzymać można codziennie między 
godziną 4—6 w lokalu sem naryum archeologiczne- 
go (przy ul. św. Aony l 12). 

Zabawa kostyumowa na dochód budowy 
trzeciej sali gimnastycznej w „Sokole* krakowskim 
odbędzie się dnia 1 lutego. Komisya obchodowa 
„Sokoła“ krakowskiego obmyśliła jak i w roku u- 
biegłym nadzwyczajną niespodzianką, Bliższe szcze- 
góły podane będą w najbliższych dniuch. Zwraca 
się już teraz uwagę, że zabawa nie będzie ogła- 
szaną afiszami, Komisya uchwaliła rozesłać wszy- 
stkim członkom „Sokoła“ zaproszenia, Goście chcą- 
cy wziąć udział w zabawie, mogą osobiście zgłaszać 
się na listę w kancelaryi „Sokoła" od 25 b. m, 
późniejsze zgłoszenia nie będą nwzglęonione. 

Dwa nadzwyczajne pociągi nauczycielskie 
na krajowy wiec nauczycielski wyjadą z Krakowa 
w sobotę 13 b. m. Pierwszy pociąg: odjazd 
z Krakowa o godz. 9 min. 15 wieczór, przyjazd 
do Lwowa 6'22 rano; odjazł ze Lwowa w niedzie- 
lę o godz. 5 min. 10 wieczorem, przyjazd do Kra- 
kowa o 2 min. 55 rano. Drugi pociąg: odjazd 
z Krakowa o godz. 10 min. 57 wieczór, przyjazd 
do Lwowa o godz. 7 min, 45 rano; odjazd ze Lwo- 
wa o godz. 7 min, 10 wieczór (w niedzielę), przy- 
jazd do Krakowa o godz. 4'22 rano. Legitymacye, 
aprawniająca du jazdy temi pociągami i wyda ko- 
mitet wiecowy krakowski na dworcu w poczekalni 
II kl. na pół godziny przed odjazdem pociągu. Biu- 
ro komitetu przy pl. Szczepańskim I. 3. (telefon 1209) 
otwarte od godz. 3—8 wieczorem. 

Z Muzeum narodowego komunikoją nam: 
W gromadzonej przy Mozeum narodowem biblio- 
tece, którą niomal już w całości skatalogowane, 
znalazła się znaczna ilość dubletów. W myśl uchwa- 
ty wybranej z łona komitetu Muzeum narodowego 
komisyi dubletowej, dublety te zostaną przez za- 
rząd sprzedane, a to w tym celu, aby za uzyska: 
ny z nich fundusz zakupić inne książki, zwłaszcza 
stare druki z XVI wieku, które, wywożone wciąż 
za granicę, osiągają w rękach niemieckich anty- 
xwarzy stokrotną nieraz cenę i tylko za tę cenę 
wracają później do zbiorów krajowych. Z tego po- 
wodu } w tym celu postanowiła dyrekcya Muzeum 
narodowego wydać drukowany katalog dubletów 
bibliotecznych, Katalog taki może jednak spełnić 
swe zadanie wtedy jedynie, jeśli nie dostanie się 
ie rąk ludzi wybranych na chybił trafił z pierw: 
szego lepszego adresaryusza, lecz dotrze do praw- 
lziwych amatorów i zbieraczów. Wobec niezorga- 
atzowanego jeszcze n nas handla antykwarskiega 
i zupełnego braku spisów bibliofiłów, dyrekcya Ma- 
¿enm narodowego uprasza na tej drodze wszyst- 
«ich interesowanych, aby zechcieli łaskawie nad- 
syłać swoje adresy, na podstawie których można 
im będzie w połowie lutego b. r. wysłać karalog 
dabletów. p b 

0 nazwy ulio w Krakowie. Wczoraj obradowała 
komisya dla nazw ulic w Krakowie przy udziale 
delegata Tow. opieki nad zabytkami sztuki i kul- 
tury, oraz Tow. ochrony piękności Krakowa i oko- 
lic, delegata Tow. miłośników zabytków Krakowa 
i delegata Tow. technicznego. Komisya p) przepro- 
wądzonej dyskusyi wybrała subkomitet, który roz: 
począł obrady nad nazwami ulic w Dębnikach i 
Zakrzówku. . 

Delegacya polskich górników i hutników od- 
będzie zwyczajne posiedzenie w sali obrad staro- 
stwa górniczego w Krakowie (ul. Karmelicka 42) 
w sobotę 13 b. m. po poł. i w niedzielę 14 b. m. 
przez cały dzień. Na porządku dziennym: przyjęcie 
protokołu ostatniego posiedzenia, uchwalenie ustawy 
delegacyi, sprawozdania skarbnika i sekretarza oraz 
komisyj: zakładów naukowych, słownikowej i bo 
gactw mineralnych Polski, W szczególności będzie 
przedmiotem obrad sprawe szkoły górniczej i wła- 
snych wydawnictw, oraz zamknięcie rachunkowe 
za rok adm, 1911. 

,Histocya i style ogrodów. Dyrekcya miejskie- 
go Muzeum techniczno-przemysłowego, krajowego 
Instytaru popierania rękodzieł i przemysłu w Kra- 
kowie urządza z OSBzyi korsu zakładania ogrodó » 
wykłady p. te „Historya i style ogrodów“. Wykła- 
dy odbędą się, począwszy od 15 b. m. codziennie 
w godzinach od 61/4 do 8t, wieczorem w sal: Ine 
stvtutu, Franciszkanska 4, sż do 20 b. m. włącz 
nie. Wstęp wolny. , 

Sprawa urzędników i dyətaryuszów w szpi- 
talu Św. Łazarza. Ze względu na to, że w pro- 
jekcie budżetu na rok 1912, wydział krajowy. 
przyznając podwyżkę poborów wszystkim funkcyona- 
ryuszom krajowym, pominął zupełnie urzędników 
i dyetaryuszów krajowego ‘szpitala ów. Łazarza 
w Krakowie. Wnieśli oni na ręce posła dra Lea 
prośbę do Sejmu © zrównanie ich z urzędnikami 
Wydziału krajowego pod względem  poborów 
i awansu. - 

Z Powszechnego Związku artystów polskich. 
Doroczne walne zgromadzenie odbędzie się w dnin 
15 stycznia b. r, o godzinie 6 wieczorem w loka- 
lu Towarzystwa w Pałacu Spiskim, z następującym 
porządkiem dziennym: 1) Zagajenie; 2) Odzzytanie 
protokoła z ostatniego zgromadzenia; 3) Mianowa- 
nie członków honorowych; 4) Sprawozdanie z czyn- 
ności wydziału; 5) Sprawozdanie komlayi kontrolu- 
jącej; 6) Wyb>ry nowego wydziału; 7) Wnioski i 
interpelacye, r i 

Prof. St. Bursa, znany śpiewak krakowski, WJ* 
stąpił we Lwowie w sali Tow. muzycznego Z° SWĄ 
prolekcyą o rozwoja pieśni polskiej, Zaproszony 
przez dobroczynne Tow. Rada ubogich. Występ ce- 


wykonanie pieśni, żądając powtarzania niektóryct 
utworów, 

Równie powodzeniem cieszyła Się uczenica p 
Bursy, panna Ira Boro, ujmując publiczność pięk” 
nym głosem i artyzmem wikonania. Krytyka lwow: 
ska, oddając pochwały p. Bursie, podnosi artysty" 
czny współudział prof. Walewskiego, który towa 
rzyszył jako akompaniator. a z 

Koło panien opiekujących się zaniedbanami dzie” 
ćmi rozpoczęło już zbieranie skórek pomarańczo* 
wych i cytrynowych. Składnice łaskawie przyjęli 
pp.: Sander, ul Fioryańska; Kosz, ul. Grodzka; 
Czarnek ul. Diuga; Lódi, ul, Szewska; Suski A nto* 
ni, ul. Grodzka; Rutkowski, ul. Szczepańska; Szare 
ski, Rynek; Teslar (przedtem Madeysxa) Sykienni* 
ce; Hanusz, ul. Karmelicka; Zarząd szkoły cesarzo* 
wej Elżbiety ul. Sebastyana 24; Internat SS, Ur- 
szułanek ul, Starowiślna 3; Mleczarnia Pysząnowi 
cka, Mały Rynek; Ulica Kapucyńska 7, 

Za spokój duszy ś. p. dra Adama Beretkow- 
skiego, zmarłego 12 stycznia 1909 roku, odprawio= 
na będzie msza święta Żałobna w kościele akado. 
miokim św. Anny we wtorek 16 stycznia b, r. 
o godz. 9 rano. s 

Odczyt o Rostandzie. Dr Eimund Privat z Œe 
newy, członek -korespondent paryskiej Akademii 
Umiejętności, wygłosi w sobote 13 b. m, o godzi- 
nie 6 wieczorem w sali Towarzystwa technicznego 
ul, Straszewskiego, odczyt w języku francuskim p. 
te „Edmond Rostano*; zaś o godzinie 8 wieczorem 
odczyt w języku angiejskim p. t. „The question 
of an international language“. Prelekcye dra Pri- 
vata, wspaniałego mówcy, cieszą się niesłychanen 
powodzeniem i zgromadzą niewątpliwie licznych 
słuchaczy. Bilety po 112 korony do nabycia przy 
wejścia na salę, 

Z Resursy urzędniczej. W sobotę 13 stycznia 
odbędzie się w Resursie zabawa taneczna, Muzyką 
wojskowa 13 p. p. S:roje dla pań wieczorowe, dla 
panów balowe. Zaproszenia wydaje sekretaryat xy 
godzinach wieczornych. € 

Nowy tygodnik ludowy. Nakładem „Polskiego 
Towarzystwa emigracyjnogo“, i pod redakcyą jego 
dyrektora p. Okołowicza rozpoczął wychodzić nowy 
tygodnik lndowy, poświęcony oświacie, sprawom 
emigracyjnym, rynkom pracy i rozrywce, z zupeł 
nem wykluczeniem polityki, Nosi on tytuł „Praca“, 
przeznaczony jest głównie dla wychodźców i będzie 
najtańszym w Polsze tygodnikiem, gdyż całoroczna 
prenumerata jego wynosi wraz z przesyłką poczto* 
wą zaledwie 2 korony. Jadnocześnie „Polski Prze» 
gląd emigracyjny“, przeznaczony dla sfer  intelia 
gentnych, zamieniony został na miesięcznik, Tego- 
roe:ny „Kalendarz emigracyjny* P. T. E. tworzę 
cy jakoy małą popularną encyklopeiyę ila spraw wy“ 
chodźtwa polskiego, wyszedł w nakładzie 10,000 
i rozsyłany jest praoważnie bezpłatnie, 

Odczyt. „O współczesnych klerunkash budowy 
miast“ będzie dzisiaj mówił w Tow. techniczne 
inżynier Żeleński, Początek odczytu © godzinie 7 
wieczór. = UE 

Otwarcie Instytutu rysunkowaga po feryach, 
nastąpi dnia 15 d. m, t. j. w poniedziałek o go 
izinie 4, Lekcye rysunku i malowania objął znan“ 
artysta malarz p. Zoigniew Pronaszko (poniedz. © , 
4 do 5); lexcye modelowania artysta rzeźbiarz, Jad", 
ceat ostatnich konkursów p. W, Konieczny (piątki g 
od 5 do 6); kurs perspektywy prof. Olszewski (po 
niedziałki od 6 do 7); kurs geowetryi wykreślne, 
rot. Kucz (śrudy i piątki od 6 do wpół do 8), 

Konfiskata. Prokaratorya państwa skonfiskowała 
iajnowazy (3) numer „Przyjaciata Ludu“ za arty“. 
kał p. te „Bajka, nie bajka, albo słów kilka o kaię. 
żej pańszczyżnie i za jeden ustęp korespondencji , 
z Żywca. . ` 

Z „Gwiazdy“. W niedzielę 14 b. m. 0 godz. * 
no poł. odbędzie się wspólny opłatek, Lokal „Gwiś* 
zdy* znajduje się przy ul. św. Jana l 2. 

Z sali sądowej. (O zbrodnię oszustwa), Dzisi%) 
dbył się przed trybunałem orzekającym krakow“ 
skiego sądu karnego dalszy ciąg rozprawy prze 
ciwko 25-letniemn pisarzowi adwokackiemu, Hert- A 
uowi Silbermannowi recte Starckowi false Henry, 
«owi Różyckiemu, oskarżonemu przez prokuratotyę: 
państwa o zbrodnię oszustwa z $$, 197, ” 200 
i 201 a) u. k, Różycki pofałszował kilka weksli 
na szkodę paru włościan z okolic Krakowa. Boze 
prawa rozpoczęła się we Środę, została jednak Ode, 
roczona do dnia dzisiejszego, a to z powodu niee, 
stawienia się świadka włościanina Wojciecha Piąte 
ka, którogo podpis oskarżony także sfałszował, 

Po przesłuchaniu świadka i przemowach prokó, 
ratora dra Langa oraz adwokata dr Gieitzmani% 
wydał trybunał wyrok, skazujący Różyckiego 7% 
zbrodnię oszustwa i przekroczenie sprzeniewierzeniń 
na 2 lata więzienia. Oskarżony zgłosił zażaienić 
uieważności, prokurator dr Lang zażądał uwięzię, 
nia odpowiadającego z wolnej stopy oskarżonego 
Trybunał wniosek ' prokuratora uwzględnił, Wobec 
czego Różyckiego odstawiono do areszt% śledczęgo, * 

Uduszone dziecko. Wczoraj 790° Z3Wezwano 
lekarza dra Gogulskiego do mieszkania „la ulio 
Starowiślną 1. 8. gdzie zastał 02 ZWłoki półtora“ 
miesięcznego dziecka, nduszone80 'W ciągu nocy. 
Lekarza stwierdził, żę zaszedł tutaj nieszczęśliwy * 
wypadek, mianowicie dziecko podczas snu skręciło 
złówkę tak, że twarzyczka zakryła się poduszka, 
dziecko nie mogło oddyctać i udasiło glę, Zwłoki ` 
odstawiono do zakładu medycyny sądowej, | 

Zapiski policyjne. Wczoraj aresztowano 18-le: ; 
tniego Władysława Kowalskiego z Podgórza zi 
kradzież materyałów budowlanych ze składa Hef 
coga Za przechowywanie tych skradzionych mt 
ryałów aresztowano murarza Franciszka Drugy97%. 
„IE 


Z kraju. 


Jubileuszowa loterya bibliotaczna, ploszyj 
skiej Macierzy szkolnej nie został* tła w 
imf — ani ro» 


roku ubiegłym — jak już donosi! ~ 
zegrana w pi oznaczony” Gatt W dnia 
30 grudnia 1911 roku. Spóźnion* Potonanję for- 
mainości urzędowych w pzyskaDiu Zatwierdzenie 
tej loteryi, uciążliwe formalności ostemplowanie 
losów przez władze paŭstwowe opóŹniły rozsyłki 
losów, czas okazał Ble Z% krótkim na wykonania 
zamiaru, Rozegłano dopiero połową losów, to jest 
100.000. Mimo zainteresowania, jakie wzbudzi 

ta loterya biblioteczua, trzeba było na rozesłan a 

i sprzedaż drugiej połowy losów uzyskać ac 
nie ciągnienia. Za zezwoleniem ministerstwa BXAp. 
bu, nowy termin ciągnienia ostateczny zostaje Usta. 
mowiony na 15 listopada 1912 roka. I TzyPominą 
uy, że za cenę losu 1 kor. do wygrania a 543 
biblioteki ogólnej wartości 40.000 koron. Wygry- 
wający moża sobie sam skompletować wygraną w 
najbliższej sobie księgurmi DA rachunek Macierzy 
szkolnej w Cieszynie, lab Żądać dostarczenia kom, 


nionego śpiewaka doznał nader sympatycznego przy- | pletu. 


rzakiegeo 


Piątek 12 Stycznia 1312, 


Wieliczka, 11 stycznia. OJ dłaższego czasu ry-|nisterstwa, na ręce odnośnej w 
walizują tu ze sobą dwa Towarzystwa: Czytelnia|jdalej do 1 lutego b. r ; 
ludowa i Sokół na punkcie wystawienia własnych [się mają, przy wyklaczenła wszystkich 
budynków | skrzętnie zbierają grosze, ażeby jak|tylko samoistnie tworzący artyści. Podanie ma za- 
najprędzej ten cel osiągnąć. Niestety ostatnie zam- 
knięcie rachunków wykazuje, Że pierwsza ma nie- 
apełna 12.000, a drogi nie wiele nad 16.000 kor., 
kwoty za małe, aby przystąpić do tak drogiego 
dzieła, Natomiast oba te kapitały w połączenia mo- 
głyby utworzyć dość silną podwalinę pod budowę 


wspólnego gmachu. 


Do takiego przekonania doszli członkowie tych 
a w szczególności ich prezesi pp. 
Piestrak i Aywas i powoli zaczynają się do siebie 
zbliżać, Dowodem tego było zebranie się członków 
obu Towarzystw przy sposobności obchodu św. Mi- 
na którym obaj 
pierwsi w pięknych, patryotycznych przemówieniach 
wanosili toasty na temat zgody i jedności, tak po- 
trzebnej w naszych stosunkach. Pod wpływem tych 
toastów oraz przemówienia marszałka powiatu p. 
Wintera, zebrani członkowie wyrazili nadzieję, że 
w r. 1918 — jako w czterdziestą rocznicę istnie- 
nia Czytelni a w dwudziestą Sokoła — zostanie 
ale l funda- 
ment pod wspólny gmach, w którym oba Towarzy- 
stwa rozwiną skrzydła w celu szerzenia swej kul- 


Towarzystw, 
kołaja, 


a ubecnie przy opłatku, 


położony nietylko kamień węgielny, 


turalnej działalności, 


Bochnia, 9 stycznia. (Towarzystwo opieki nad 


młodzieżą rękodzielniczą). 


W dniu Trzech Króli urządziło „ Towarzystwo 
opieki nad młodzieżą rękodzielniczą* jasełka p. t.: 
„Żłóbek betlejemskić układu profesora Stanisława 
Matwija, odegrane przez tutejszą młodzież rękodziel- 
niczą. Salę Sokoła wypełniła po brzegi publiczność 
różnych warstw, tak, iż nie można było po godzi- 
nie 5 kupić biletu. Gra wypadła nadspodziewanie 
dobrze, Na życzenie ogólne będą Jasełka te ode- 


grane w najbliższym czasie po raz wtóry. 


Zaznaczyć należy, że prezesem pożytecznego To- 
warzystwa opieki nad młodzieżą rękodziolniczą* jest 


Btarsay radca sądowy p. Zacharyasz, główne jednak 


klerowuictwo wychowawcze oddane jest p. Stefano- 


wi Lipińskiemu, 

Przemyśl, 10 stycznia, (Tow. xaliczkowe rol- 
ne. — Sądy przysięgłych, — Pożar. — „Opłatki".) 
„Tow. zaliczkowe rolne, najpoważniejsza z tutej. 
szych instytucyj finansowych, ogłosiło bilans za 
rok ubiegły. Tow. istnieje lat 37. Udzieliło w tym 


tzasio 88 milionów pożyczek, miało 13.000 człon | 


ków; obrót kasowy w roku ubiegłym wynosił 30 
milionów, kapitał obrotowy wynosił trzy miliony, 
wkładki oszczędności wynosiły dwa miliony; 310 
tysięcy koron udziały, 90,400 kor. fandnsz rezer- 
Wówy, dywidenda będzie wyższą niż w roku ubie- 
Bym, a ponadto z wiosną przystępuje Towarzy- 
itwo do budowy nowego, własnego gmachu, Przy 
Bposobności zaznaczyć należy, że Tow, zaliczkowe 
rolne jest właśnie tą jedyną instytucyą finansową 
w mieście, z której kredytu w całej pełni czerpie 
nasz przemysł, handel i rękodzieło,. To jest też 
główną jego zasługą. i 

Kadencya sądów przysięgłych rozpocznie się 19 
lutego. 

öar na granicy Ostrowa i Przemyśla wybuchł 
4 i. m. i zniszczył całkowicie jeden budynek mie- 
szkainy, Szkoda znaczna, ubezpieczona. W osia* 
tnich dniach odbył się w różnych towarzystwach 


na_żych szereg „opłatków*, na których tradycyje 


(m.) 


nie posypały się toasty, 
„a, 


Łe Świata. 


DE 4 r " 
vstatnla poiska szkoła żeńska w Poznaniu. 


Jag czasu swego donosiliśmy, rząd pruski postano- 
w. zamknąć ostatnią już w Poznania polską szko: 
łę -sńską (naturalnie s niemieckim językiem wy: 
kładowym), istniejącą od lat kilkudziesięciu, pen- 
s;ę panny Anastazyi Warnkównej, motywa 
jąc ten. zamiar rzekomemi xachodzącemi w niej 
nieporządkami 1 zbyt podeszłym wiekiem właści- 
cie ki. O cofnięcie tego zamiaru starało się polskie 
Kočo raczieckie w poznańskiej Radzie miejskiej, 
st: ali się rodzice mczenie tej szkoły, a nawet ma- 
glstrat poznański zabiegi te popierał, Niestety, bez 
skatku! Szkoła ta zostanie zamkniętą z końcem 
roku szkolnego, a więc x dniem 1 kwietnia, mimo 
że zgłosiła się już polska wyższa nauczycielka, p. 
Słowińska, posiadająca wszelkie w Prusach dla 
kierowniczki takiego zakładu szkolnego wymagane 
kwalifikacye Rząd odmówił jej konsensu 1 szkołę 
tę zamyka, Tak się przedstawia „nowy kurs“ w 
Poznaniu pod rządami „łagodnego“ p. Schwarz- 
kopfa, 

Z zaboru pruskiego. Zapadanie się ziemi 
w mieście Inowrocławiu trwa w dalszym ciągu. 
Dom, który zapadł się częściewo przed miesiącem, 
zniknął już prawie w czeluści, jaka się pod nim 
Utworzyła, Z oułego tego dość wielkiego dwupię- 
trowego budynku pozostała już tylko jedna ściana 
szczytowa, która również runie lada chwile. W eze- 
luść tę zapadła sią także część ulicy Orłowskiej. 

We wsl Bielsku, w powiecie międzychodzkim 
w Wiłelkiem Księstwie Poznańskim, nmari w tych 
dniach były robotnik, ojciec jednego z tamtejszych 
gospodarzy niejeki Michał Radke, pochodzący z Wo- 
łynia w wieku lat 103, $ 
À Sprawa Macocha. Z Częstochowy donoszą: Przy- 
jechał do naszego 
kowa, wyznaczony, 
ny Damazego Macocha; w tej właśnie sprawie bę- 
dzie stndyował miejsce zbrodni, oraa okoliczności 
i warunki jej towarzyszące, 

Podrożenie lekarstw. Jak to już donieśliśmy, 
w bieżącym miesiąca ma Bię pojawić nowy cennik 
lekarstw z podwyższonemi bardzo znacznie cenami. 
W jednym z pism wiedeńskich pewien aptekarz 
twierdzi, że podrożenie to należy przypisać dwom 
okolicznościom: Przedewszystkiom niektóre środki 
lecznicze podrożały skutkiem nieurodzaju. I tak w 

Mi Małej nieurodzaj powodował podwyższenie cen 
a > morfiny i kodeiny, również w Turcyi wy- 

i 1 surodzaj podobne skutki co do iunych aku- 
iabryk S powodem drożyzny leków jest kartel 

w, sę ceny coraz więcej podbijają. 
zagraniczne, od których niestety 
aa Ania Bą zawisie. W ten spusób mają 
PO Y Kore ceny około 60 leków, Najbardziej 
podrożeją narkotyki, Inne lekarstwa mają wykazać 
odwyżkę około 5 h. a 
BAWI z na 100 gramach. Specyalnie 
co do kodeiny, to cena jej poszła w górę z 400 
koron na 970. Aptekarze już w kwietniu 1911 r. 
zwrócili się do rządu o podwyższenia taks apte- 
karskich, ale rząd odmówił, Obeenia toczą się ro- 
kowania pomiędzy aptekarzami z jednej strony a 
rządem z drugiej. Rokowania skończą się z pew- 
nością podwyższeniem taksy aptekarskiej, 

Stypendya dla kompozytorów. Biuro korespon- 
ċenojjne donosi z Wiednia: Ministerstwo oświaty 
Wzywa kompozytorów, którzy zamierzają mię 
aruć o gtypendyum artystyczne na rok 
1912, uby przedkładali swoje podania do tego mi- 


miasta mecenas Kleyaa z Pivtr- 
jak wiadomo x urzędu do obro- 


nazwiskiem autora, 


nia pabliczna w Bulapeszcie. 
ternacie imienia Franciszka Józefa, w którym znaj” 
duje się szkoła średnia dla synów magnatów wę” 
gierskich, uczniowie VIII klasy dopuścili się gwal- 
tu na córce maszynisty, pracującego w tym zakła- 
dzie, Było to w czasie, gdy dziewczyna przebywała 
w domu sama, gdyż rodzice jej wyjechali chwilowo 
z Budapesztu. Po- upływie pewnego czasu, Spo: 
strzegłszy skutki swojego przymusowego błęńa, 
dziewczyna rzuciła się do Danaju, ale ją wyrato- 
wano., ~ p ; 
Teraz rozpoczął się dragi akt internatowej ko- 
medyi w Bądzle. Po pierwszej rozprawie alimenta- 
cyjnej okazało się, Że owi młodzieńcy z „najle- 
pszych* domów, pomieniali się na nazwiska, tak 
iż skarga o ojcowstwo była zwrócona przeciwko 
niejakiemu hr. Vay, gdy ojcom był br. Liptay. — 
Więn tedy odbyła Bię druga rozprawa przeciwko 
br, Liptay'owi. Ojciec małoletniego — ale tylko co 
do lat syna — znany bogacz br. Liptay, oświad- 
czył, że nie zapłaci ani grosza za swojego Syna 
tytułem alimentów. Sąd nie mógł do tego zmu- 
slć starego br. Liptay'a, a dziewczyna po raz aru- 
gi rzuciła siy do Dunaju i tym razem utonęła, Mi- 
nister oświaty zarządził w tej sprawie śledztwo. 
Kierownik zakładu poprzestał na udzieleniu przy- 
kładnym uczniom nagany. «> 
Samobójstwo artysty. W Petersburgu powiesii 
się znany rosyjski artysta malarz, Aleksander Ku- 


likow. 


Wiedeński oddział Uniw. ludowego zawiada- 
mia, iż w niedzielę 14 bm. odbędą się następujące 
odczyty: 
` Dzielnica I. Auerspergstr. 6, o godā, 3 1 pół po 
południu, p. dr Zygmunt @argas „Wojna a po- 
kójć, 

Dzielnica IIL Ungargasse 57, godz, 10 rano, p. 


Stanisław Kamoocki: „O powstaniu cywilizacyi" (z 
cyklu odczyt II). 


Dzielnica X. Qnellnstr. 100, godz. 10 rano, pani 


Ludwika Sachsowa: „O polityce podatkowej w Au- 


stryl*, 


Mianowania. Prezydent galio, dyrekoyi poczt i tele- 
grafów nadał posady ekspedysntów pocztowych ofioyan- 


tomy St. Jackowskiemu w Chochołowie, ©. Wołoszyń- 


skiemu w Dźwiniaczue, Anieli Lucek w Labicicach, J. 
Jarczewskiemn w Rusolnej, J. Giernkowi w Koziowej, 
J. Łęczyńskiemu w Zawadce koło iioziowej, K. Krucz- 
kowi w Mikołajowie koło Brodów, J. Froiakowi w Ga- 
jaoh koło Lwowa, K. Nowińskiemu w Sierosławicach, 
Stefanii Czyrniańskiej w Kobylance, KHimandzie Bory- 
ckiej w Luce Małej, L. Jóraszowi w Manasterzu, Andrz. 
Pasiecznikowi w Suchodole, Z. Gołąbowi w Koniuszko- 
wie; ekspedyent:sm pocztowym: J. ldzińskiemu w Raj- 
tarowicach, Ifranoiszce Illakiewio. w Babicach nad Ba- 
nem, Wandzie Masłowskiej w Tachli i Ludw, Brunwal- 
dowi w Uhersku; pomoonicom pocztowym: Karo inie 
Costazza w Tysmieniczanach i Julii Kopaczyńskiej w 
Braśnia Nowem, 


Z kalendarza, W piątek 12 stycznia: Arkadyusza i 


Tacyany mm.; w sobotą 13 stycznia: Leoncyusza I We- 
ronikii p; w niędzielę 14 stycznia; Jm. Jezus, Hilas 


rego, 

wschód słońca dnia 12 stycznia: o godzinie 7 m. 88 
zachód o godzinie 3 min, 58; długość dnia godzin 8 
min, 80. 

Z krakowskiego obserwatoryum. Daia 11 stycznia ter- 
mómetr doszedź od — 865 do 5'1 Cels.; — barometr 
podnosił nię, s 

wata 12 stycznia o golzimie 7 rino sbaa baromotru 
(58'6 ma, tar nomotru — 18:6 Col,; wiatr wsohodnło= 
północno-wsohodni. 

Repertoar teatru miejskiego Im. Słowackiego 
w Krakowie. 

W piątek: „Legion“, 

W sobotę: „Papa“. | : 84 

W niedzielę po połupniu: „Betieem polskie"; wieczór : 
„Papa“. 

W poniedziałok: „Dziady“, 

We wtorek: „Papua, | 

We środę: „Noblesse oblige“, 

We ozwartek: „Papas. | 3 

Repertuar teatru miejskiego we Lwowie. 

W sobotę po południu: „Źydzi”, wieczór: „Aida“, , 

Uniwersytet ludowy Im. Adama klickiewicza 
w Krakowie, Szewska 16. - 
W płątek: Dr St. Zathey: „Nicboska Komedya Z, 
ińskiego*, (III wyisład.) 
W ER bf 8. Załko : „Nieboska Komedya Z. Kra- 
ińskiego*". (IV wykład.) 
a ułodzielą: M. Markowska: „Legenda Napoleństać. 
(8 wykłady.) 
Szkoła nauk społeczno-politycznych. 

W piątek od godz. 6—7; W, Feldman: ldee spułe- 
czne w literatarze polskiej XIX stulecia; od godz, 7—8: 
T. Filipowicz: Secyologia; od godz. 8—9; Dr R. Be- 
res: Produkcya i konsumcya Galicyi, 

W sobotę od godz. 5—66: Prof. Tokarz: Ustrój wewn. 


Ks. Warszawskiego; od godz. 6—7; S. Szpotański: Kon- 


wersatoryum; od godz. 8—9: Dr Z, Daszyńska-Gollń- 
ska Rozwój i cechy ludności w XIX i początkach XX 
stulecia. 


B. Gakryelska,(rzyszioic'y 
ikyernikóOwz. Wynajmuje i sprzedaje pierw 
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
uio i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudziestomiesięczne, Instrumenty używane od 
cen najniższych. 


Bział ekomomiczizy. 


** $ytuacya ekonomiczna na targach wio- 

skich. Intoresenci otrzymać mogą w biurze Izy 
handlowej w Krakowie ' poufuą informacyę o sto- 
sankach targu pieniężnego i towarowego we Flo- 
rencyi, Messynie i Brindisi. 

Z miejskiej centralnej targowioy na bydło w Krakowie. 
raków, 9 styczuia. Na dzisiejszy targ spędzomo bydia 
togatogo 94, cieląt 290, owiec i kóz 1, nierogacizny 
699; razem 4523 zwierząt, Płacono za jeden cetnuc ma- 
tryczny żywej wagi: bauaje od 61*— do 87*—, woły 
76-— do 90; krowy od Kór— do 74—0, jałownik od 
66,— do 73*—, cielęta od —— do -"—, qierogaciznę 
tuczną od 92'— do 106—; bitej wagi: nierogaciznę od 
Ł2U'-- do 144—, Z zakupionych na oko płacono za 
sztukę: buhaje vd 140*— do 42b'—, woły z paszy od 
260'—= do 445*—, krowy od 148— do 260:—, jałówki od 
13:0— de 180'=-, cielęta od 26— do 68°—, owce i kozy 
od —— do ="—, 

Zo spędzonych na targ zwierząt sprzedano; na miejsce 
wą konsumoyę 883 sztuk, na konsumoyę innych «nin 


śraju 69 bydła, — cieląt i świń; na eksport za grau - 
Oẹ kraju bydła iogatogo O, na eksport za granicę kru- 
ju uiororacieny —, 


Ceny powyższe obliczono bez opłaty ale; zowej, 


ładzy krajowej na j- 
Prawo do ubiegania 
ch uczniów, 


wierać przedstawienia kształcenia się i osódłatych 
stosunków, oraz przedstawienie sposobu, w JASI por 
tent chce zużytkować stypendynm, celem dalszego 
kształcenia się, oraz jako załączniki próby artysty” 
czne petenta, w których każda ma być oznaczona 


Ojcowie i synowie. Wielce skandaliczną, A za: 
razem bardzo znamienną sprawą zajmuje się opi- 
W tamtejszym in- 


NUWA KECUAMA 


Wybory © Riemczech, 
(Tałegramy „owej Reformy* z d. 12 stycznia.) 


Berlin. Wybory do parlamentu odbywają się 
dotąd spokojnie przy stosunkowo małym udzia- 
ie wyborców, co tłómaczą bardzo silnym 
mrozem, jaki panuje dziś w Berlinie. Ruch w 
mieście jest normalny, na ulicach tylko wi- 
dać wiele policyi Załoga berlińska stoi 
również w pozotowiu z obawy przed rozru- 
chami. 

Zdaje się jednak, że wybory nie wywołują w 
mieście zbyt wielkiego zainteresowania. Komi- 
tety wyborcze pracowały całą noc bez przerwy. 
Agitacya odbywa się bardzo intensywnie. — 
Dziennikom nie pozwolono na ogłoszenie 
wieczorem rezultatów wyborczych przy pomocy 
skioptikonów. Przy ostatnich bowiem wyborach, 
przy sposobności ogłaszania ich rezultatów skiop- 
tikonami, pojawiły się karykatury policyi. 

Dzienniki zapowiadają przeto nadzwyczaj- 
ne dodatki z rezultatami wyborczemi. Wśród 
socyalistów panuje wielka pewność 
zwycięstwa. i r 


U 


(izetie poboru wjdowoga 


(Telegramy „Nowej Reformy * z dn. 12 stycznia.) 


Wiedeń. Odroczenie pobora do lata wywo- 
łało w prasie bardzo żywe komentarze. 
Niekióre dzienniki oświadczają, że połączone to 
będzie z wielkiemi niedogodnościami 
dla powołanych do służby: wojskowej, ponieważ 
będą oni „w niepewności przez pół roku i nie 
będą mogli rozporządzać swoim czasem. Przesa- 
nięcie poboru na lato jest i dla rolników połą- 
czone z wielkiemi niedogodnościami. 

Z odroczenia poboru wynika, że rząd zdecy- 
dowany jest na wszelki wypadek przeprowadzić 
pobór w r. b. na podstawie nowej ustawy woj- 
skowej, która podwyższa kontyngent rekruta z 
103.000 na 136.000 już w pierwszym roku. 
Wynika z tego, że teraz zarówno rząd austrys- 
cki jak i węgierski podejmą jaknajusilniejsze 
starania, aby przeprowadzić ustawę w obu par- 
lamentach, 


Z Austro-Wegier. 


(Telegramy „N. Reformy* z d. 12 stycznia). 


fWledań. Wiceprezydent namiestnictwa hrabia 
Aitems zamianowany został namiestnikiem Dal- 
mącyi. Prezydenci krajowi Krainy i Salzburga, 
baron Schwarz i Schaffgotsch -zostali 
tajnymi radcami, 


Austryacza Akademia sztuki 
w szymie. 

Wiedeń. Arcyks. Franciszek Ferdynand da- 
rował państwu swoją willą D'Este na Tivoli 
w Rzymie, ceiem utworzenia tam państwo- 
wej akademii sztuk pięknych. 


W sprawie podatku dochodowego. 
Wiedeń. Wydane przez ministerstwo skarbu 


łączamiu dochodów domowych z podstawy obii- 


W rozporządzeniu tem polecił minister skarbu 
krajowym władzom skarbowym, aby przede- 
wszystkiem jak najrychlej zułatwiano podania 
o zwolnienie od podatku domowego, oraz wydał 


czną jest zwłoka, przy wymierzaniu w między- 
czasie podatku dochodowego. 


Komisya socyalno-palityczna, 


Wiedeń. Posiedzenie subkomitetu komisyi 
socyalno-poli tycznej, zwołane na 16 
b. m. zostało odroczone do 25 b. m. ze 
względu na sesyg sejmową, > 


Nowi parowie austrgaccy. 


Praga. „Bohemia* donosi, ża do Izby panów 
powołanych będzie wkrótce 13 nowych człon- 
ków: wicemarszałek Sejmu czeskiego Urban, 
wi. seł Chiari, gubernator kredytowego 
zakładu ziemskiego Sieg hardt, wielki prze- 
mysłowiec z Tryesta bar. Economo, były pre- 
zydent Izby posłów Pattai, prof. Hohenegg, 
hr. Ottokar Czernin, były posel hr. Terla- 
go, prezydent „Zivnostenska Banka“ Otto, 
były poseł Czelakovsky, były marszałek 
Krainy Szuklie i dwóch Polaków, mię 
dzy tymi D. Abrahamowicz, 


Bvncssye dia Austryi, 

wiedeń. „Reichspost* wywodzi, że Austrya 
powiana z powodu neutralności w obecnej woj- 
nie, domagać sią od Turcyi rekompensat, 
szczególnie gospodarczych w Macedonii, i uzy- 
skać różne koncesye, które rząd turacki 
zamierza przyznać obecnie Francyi. 

Pusty Sejm. 

Gorycya. Wczoraj otwarto Sejm w obec pu 
stych ławek. Włoscy posłowie bowiem zło- 
Żyli swoje maudaty, a liberali stowieńscy wcale 
nie przybyii. Wirylista, arcybiskup Sedej, uspra- 
wiedliwił się jakiemś zajęciem urzędowem. Na 


posiedzenie przybyło tylko kiisunastu posłów 
kierykalno-słowieńskich. 


-Telefoniczne 1 telegraficzne 
wiadomości „owej Reiormy" 


' 2 12 stycznia. 


Bomba bułgarska, 


Konstantynopol. Ze Skoplje donoszą, że kilku 
członków bandy bulgarskiej rzuciło w czasie 
zgromadzenia tureckiego trzy bomby. Trzy 
osoby zginęły, a 22 zostało rannych. 


Powsłanie imuczynów, 

Lizbona. Z Angoli donoszą, że wybuchło 
tam powstanie tubylczej ludności 
przeciw Portugałczykom. Murzyni wielu Portu- 
galczyków s palili żywcem, iunym obcięli 
uszy i nosy. 

Pożary. 
Chicago. Wczoraj po poł. wybuchł w gma 


rozporządzenia normuje nostępowanio przy wy- 


czania dla specyślnych podatków zarobkowych. 


postanowienia w wypadkach, w których konie- 


chu giełdy p ożar, który objął tekże gieł- 
dę produktów. Kłęby dymu wtargnęły do 
sal giełdowych, co wywołało wśród obecnych 
wielką panikę. W ciągu popoł. udało się 
pożar ugasić, Szkoda nie jest wielka, ale zna- 
czną jest liczba rannych. 

Konstantynopol. Wczoraj wybuchł pożar 
w katedrze katolickiej św. Ducha w Sziszli koło 
Pera. Zakrystya i wieża zniszczon e, główny 
budynek jednak ocalony. 


Pożar „Zqaitabinć, 

Nowy lork, Kilka piwnic spalonego pałacu 
„Equitable“ wezoraj otwarto; w obecności sil- 
nego oddziała policyi wydobyto papiery war 
tościowe za 300 milionów dolarów, 


Obawa wylewa, 


Paryz. Z powodu padających od kilku dni 
deszczów, obawiają się wylewu Sek wa- 
ny, która bardzo znacznie się podniosła. 


Wiedeń. Dziś panuje tu bardzo silny mróz. 


Głosy publiczne. ` 


, JKawiarnię: Avenue we Lwowie obi 
jeli w zarząd od 1 b. m. pp. St. Bojarsk- 
i Fr. Orzechow ski, długoletni współpraco- 
wnicy tejże znanej kawiarmi i zaopatrzywszy 
piwnice i bufet w najprzedniejsze napoje i prze- 
kąski, polecają się łaskawym wzęlędom Szano- 
wnej P. T. Publiczności i proszą o liczne od- 
wiedziny, ręcząc za skrzętną i szybką usłagę. 
896 > 


Z 
, Z Sejmu krajowego. 


(Telegramy „Nowoj Reformy“ z d. 12 stycznia). 


‘kwow. Po 1l-tej godzinie przed południem 
rozpoczęło się posiedzenie prezydyów klubów 
polskich przy udziale namiestnika i marszałka. 
Przedmiotem dyskusyi * jest sprawa nawiązania 
ponownych rokowań z Rusinami. 

_ Lwów. Komisya szkolna odbędzie posiedzenie 
Jutro 1 przystąpi odrazu do sprawy płac nau- 
czycielskich. ; , 

Lwów. Dziś po południa odbędzie się w dal- 
szym ciągu posiedzenie grupy posłów demo- 
kratycznych polskich w sprawach bar- 
dzo ważnych - > 

Lwów. Nauczycielki szkół ludowych z calego 
kraju wniosły na ręce posła Federowicza pe- 
tycyę. żądając, aby w szkołach ludowych 
żeńskich kierowniczkami były tylko nau- 
czycielki i aby to ustawą zabezpieczono , 

Z wczorajszej obstruxcyi ruskiej, 

Gdy marszałek hr. St. Badeni na wczorajszem 
posiedzeniu Sejmu oświadczył, że przystępuje do 
porządku dziennego, poseł T. Staruch dobył 
czynele i uderzył w nie, inni Ukraińcy do- 
byli gwizdawki i trąbki i poczęli gwi- 
zdać, bijąc równocześnie w pulnity. Powstała 
mnzyka taka sama, jaka na wiosnę rozbrzmie- 
wała w sali sejmowej. Dziś jednak wzięli w niej 
udział także posłowie z partyi Dudykiewiczow- 
skiej, Pp. Winniczuk, Krysowaty i Myroniuk 
Zajaczuz gwizdali i bili w pulty, a ks. Senyk 
chadza: około nich i dzwonił Wszyscy zaś po- 
słowie ukraińscy grali nagwizdawkach, 
lub trąbkach i bili w palty. — Muzyka 
ukraińsko-russka była jednak nie bardzo silna. 

Mimo to odesłano dc komisyi przedłożenie 
bndżeiowe, poczem marszałek uderzył laską. — 
Muzyka ruska na chwiię umilkła, a marszałek 
wzruszonym głosem wystosował apel do obstruk= 
cyonistów. : . 

„ Wobec Seimu, kraju i własnej ich narodowości, 
mówił — zwracam się do posłów ruskich z gorą: 
cym apelem i z prośbą, aby zechcieli wziąć 
pod rozwagę słowa, jakie tu wypowiedziane by- 
ły. Jeżeli chodzi posłom ruskim o zaznaczenie 
ich opozycyjnego stanowiska, to już to sią sta- 
ło. Teraz mają jeszcze posłowie ruscy możliwość 
odwrotu“, 


Staruch T.: Wy zawróćciel + 


Marszałek: ..Apelaję raz jeszcze, weźcie 
pod rozwagę usposobienie korzystne, jakie się 
objawiło wśród większości polskiej i nie psuj- 
cie go dla rzeczy formalnej ze szkodą kraju i 
własną. a 

W odpowiedzi posłowie ukraińscy, gdy mar- 
szałek zarządził przystąpienie do dalszego punk- 
tu porządku dziennego, uderzyli w czyne- 
le, pulty i gwizdawki. Postowie rusofilscy 
słabo już tylko im akompaniowali. 

Przy tej muzyce odesłano 43 sprawozdań 
Wydziału krajowego- do odpowiednich komisyj. 

W chwili, gdy członek Wydziału krajowego 
p. Kiweluk, referował parę drobnych spra- 
wozdań, Ukraińcy zwiększyli siłę swych hała- 
SÓW. x 


Po zamknięciu numeru. 


Kraków, 12 stycznia. 


- Sprzedaż Krzysztoforów. Dnia 30 gradnia z, r. 
nabyła spółka, złożona z siedmiu krakowskich kup- 
ców, od dotychczasowego właściciela p. Bolesława 
Waltera, za cenę milion 45 tysięcy koron, znany 
gmach, na-rogu Rynku i ul. Szczepańskiej t. zw. 
Krzysztofory. Do spółki tej należeli pp. Grabowski, 
Porębski, Martin, Slimakowski, Oikasznik, Masar i 
Pagacz. Gotówką zapłacili wymienieni wspólnicy 
296 tysięcy koron, oraz przejęli na siebie obciąża- 
jąca ten gmach długi 600.000 koron, reszta zaś 
ceny kupna została zaintabulowaną na hipotece tej 
realności, Tego samego dnia nabyła tę realność na 
własność od wymienionych właścicieli nowa kra- 
kowska spółka budowlana i parcelacyjna za cenę 
milion dwieście tysięcy koren. Spółkę te 
reprezentują pp. Głustaw Gerson Bazes i Adolf 
Blumenfeld, Odnośne polanie o wpis prawa wla- 
sności na rzecz tej nowej spółki zostało do sądu 
już wniesione i wpis ten został już przaprowa- 
dzony. P 


NADESŁANE. - 
Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
radazcyi). ` 


„Le Griffons‘ 


prawdziwe trencuskie bibułki do papierosów. 
Wszę:slzie do nabycia. — — 323 8 13 


Nr IT. b 


Mavrodapiuie. Mawasigr |. 
Osobliwości 


„Achaja Tow. akc. dia prdukoyl 
wira 
Patras „ Grecya) 


jaso wina lecznicze i deserowe niedo- 

ścignione, wina greckie (łagodne, słodkie, 

słodkawe) wszyscy znawcy szczególnie 
wysoko cenią. 

Skłud główny: Zygim. Winter, Wiedeń, LIT/1. 


= 


7 
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Zaszczytnie znana art. operowa 


Józefina CARNIGLI 


prof. śpiewu 
powróciła i rozpoczęła lekcje. Zgłoszenia 0a 2—4. 
ulica Dunajewskiego L. 1, IL piętro — na prawą 
818 2-3 . A 


KM = = b zaw JE t 
(UGISEKU farmacyi 
rniynowanego posznkuje atin na- 
tychmiast Apteka pod „Koroną* Juliusza 
Drancza w Bielsku, Sląsk Anstryacki, 
82188 = 


Nerwowość I złe trawienię = * 


są i ze sobą często w ścisłym związku, bo osłabia 
ne nerwy żołądka i kiszek niepomyślnie wpływają 
na czynności organów trawienia, do czego przyłą: 
cza Bię zazwyczaj także brak apetytu. —— Dla «osób 
nerwowych miłe bądą wskutek tego potrawy 8ma- 
czne, rozmaite, a przytem pożywne i lekko strawne, 
których możsa im dostarczyć, używając mączki 
„Kutek o". — „Kufeke* może być podawana 
w codziennych potrawach, których smak przez ten 

dodatek jeszcze tylko zyskuje, 93 


| Do Wszystkich 
P. T. Przedsiębiorstw naftowych 


—ME—— 
W dniu 16 stycznia 1919 roku o godzinie 4 po 


poł. odbędzie się w sali posiedzeń Rady gminnej 
w Borysławiu 838 1 £ 


WIEC 


Firm Í Przedsiębiorców nattowych 


w sprawie 


a) Walki o zmianę nowych przepisów górniczo-poa/ 
« licyjnych; 

b) Akcyi ratunkowej przeciw zawodniebiu terenów , 
Tustanowieckich, a to na podstawie porozu- 
mienia się z c, k. Ministerstwem robór publi- 
cznych i e. k, Władzami górniczemi, i 

Nadzwyczujną obu spraw ważność i doniosłość dla 

przemysłu naftowego oceni niezawodnie każdy sam 

dostatecznie, mamy więc nmiepłonną nadzieję, że 
wszystkie interesowane koła zechcą się we własnym 
interesie jawić na wiecu, 

Bezpośrednio po wiecn odbędzie się w tym samym 

lokalu zwyczajne walne zgromadzenie Izby praco 

dawców w przemyśle naftowym .z następującym po- 
| rządkiem dziennym: 

1) Odczytanie protokołów z ostatniego zwyczajnego 
wainego zgromadzenia Izby z dnia 21 stycznia 
1911 i z ostatniego nadzwyczajnego walnego 
zgromadzenia z dnia 7 grudnia 1911, 

2) Sprawozdanie Wydziała za rok 191]. 

3) Sprawozdanie kasowe za rok 1911. 

4) Wybory do Prezydynm i Wydziału. 4 

5) Wnioski członków i interpelacye, 

izba pracodawców w przemyśle naftowym. 
Wiceprezes: 
Jerzy Mészáros, 


Sekretarz: 
Edward Oczosalski. 


SALOMEA BALO0INGER 
BERNARD LANDAU 


zaręczeni w grudniu 1911. 
Nowy Targ. 


Zakla. > 


U 


Kursa teleyraiiczne.- ` 


Wledeń. 12 stycznia, (Giełda południowa), 
. Marki 117:60. Renta mejowa 91 05%. Renta koronowa , 
węgierska 0050. Akcye austr. zakł, krod, 654-50, Akcya 
węg. zaki, kred. BU4"—, Akcye Anglobankn 827:—,' 
Akcye Unionbanku 63050. Akcye Bankvereinu 6546-75, 
Akcye Landerbanku 562:50. Akeyo kolei państwowych 
12560. Lombardy 11076, Akcye fabryki broni 0—*—, 
Akoye tytoniowe 0—'*—, Alpiny 8€850. Rima-Muranyi 
63850, Akcye praskiego Tow. żelaznego ——* - Los} 
tureckie 24660. Ruble 25450, Skoda 741'—, 41/, prvb. 
Listy zawne Banku galio, dla handlu i przem, —*— do 

Usposobienie: spokojne. 

Serħa, 12 stycznia. Pelta poranna) 

Akoyo zrolytowe 2.5'75 Tow dyskoutowe 192 25, 

Usposobienie: silna, 


Gieida warszawska. 

Warszawa, 12 stycznia. 

4-procentowa renta rosyjska 92-1U rub.; promiówka 
z 1864 roku —*— rb.; premiowka z 16866 roku —*—; 
4'j,-proo. obligacye m. Warszawy 9060; 6-proc, poży» 
ozka rosyjska i emisyi 96— cb.; 6-proc, pożyczka l[. 
emisyi 37u50; salucheckie 330*—; 4'ję-prov. listy ziem» 
skie 88*36 rb; 4-proc. listy «iemskie 6560 rb., deprog, 
listy miasta Warszawy 95'235 rb.; 4'i4-procentowe listy 
miasta Warszawy u9'15 rb.; 5-prozentowe listy tódzsie 
9085 rub; listy miasta Łodzi 338-— rub,; akcye Bane 
ku bandi, m. Łodzi 434'60rb.; akcye Banku handlowe 
go Warszuwskiego 417'50 rb.; akeye warszawskiego Ban» 
ku handi, VI emisyi 423*— rb.; Qukrownie 80660 Tb.: 
Starachowice wóus:60 rb.; Lilpop 134%— rb,, Radzki 
363'—; Rudzki nowe 143'-- rb.; Zawiercie 825— Tb.) 
Zyrardów 25750 rb.; Putiłów 146:— rb.: B-proc. piotr» 
= poj 91:39) rb.; Borman-Szwede 330*— rb; Berlin 
46° . 
„ Giełda zbożowa. 
„ Budapaszt, 12 stycznia, — Targ gov. E 

Pszenica na kwiecień 14:73 do 11*74; pozeuica ua msj 
11°59 de 11:80; pszenica na peździernik luz do 10756 ; 
żyto ma kwiecień 10*19 do 10°20; owies na kwiecień 9'65 
do 9:66; zakuradza na maj 8'54 do 855 kukuradza na 
lipieo 8:53 do 8'54; rzapak na sierpień 16*— do 1001, 
. Oferty mierne, chęć wapna mierna, usposobienie silne;. 
zimno. à 


T 


Odpowiańzialsy redaktor i wydawca: 


Michał Ronopiński, 


-an 


Do nabycia w drog. Mr Linka ul. Siawkowska, Reifer i Weindling ul. Grodzka, Drog. Hanak i Sp. 
ul. Szewska, Drog. ul. Karmelicka, Drog. Zopoth ul. Sienna, Reim i Sp. Rynek — główny ET 


Skiad apteczny „SARITAS" Kraków ul. Długa L. 18. 


Wszystke jost znikome nA tym świecie, a więci Pani zgubi po użyciu Kiemu „ODALISEK* 
á K 1-20 i mydła macierzankowego „BRACHA á 60 h.: wągry, pryszcze, plamy wątrob., rozmaite 
wyrzuty skórne, czerwoność nosa i rąk, uchroni skórę od pękania i szorstkości a dostanie płeć o śnieżnej 
białości, i jedwabnej delikatności; z tego powodu proszę, nie próż ujcie Panie dłużej swej ciepliwości. 


4 Nr If 


pork 


dz: 


Obiady konkurencyjne 
z 3 dań po 1 koronie, — Ulica Długa 1. 21, 
A piętro. 847 1 10 


Do ulezowamia 


300.000 koron Kzęściowo na 6%, i 6'/4%%, 
um realność w Krakowie. Szczegółowe zgłosze- 
nia: „Hipotoka 6“ poste restanie Podgórze, 
za okaz. kwita, 82915 


— Większe przedsiębiorstwa 


fabryczne poszukuje samoistnego buchaltera- Ob 


bilansisty. Wymagana korespondencya polska 
i niemiecka, Nieuwzgłędnione oferty pozostaną 
bəz odpowiedzi. — Zgłoszenia pod l, N, B. 
“poste restante Kraków, za okazaniem kwitu 


inseratowego. 8701 2 
Kto 


przez odwiedzanie prywatnych odbiorców chca 
zarobić z wszelką pewnością dziennie najmniej 
6—8 koron 


niech się zgłosi do hotelu Austria Nr 18. 874 
ooul sia 0 ka sd 


Do wynajęcia 


zaraz wielkie i mniejsze mieszkania 
z komfortem i windą elektryczną, przy 
placu Dominikańskim 1. 3, 865 1 3 


Poszukuje się 


osoby inteligentnej z krawieczyzną do 

samotuej kobiety. Zgłoszenia pod J, F. 

poste rest, Kraków, za okazaniem kwitn. 
877 1 2 


Na reumaiyzm 
gościec, postrzał (ischias) i łamania po- 
jj loca się uśmierzające nacieranie, od wie- 
lu iet ogromnie rozpowszechnione, przez 
wielu lekarzy ordynowane i przez zna- 
komitości uznane Linimentum Gaulthe- 
riae compositum z prawnie zarejestr, 
marką ochronną 


| „NERWOL! | 


j chemikadra Juliusza Franzosa aptekarz» [B 
w Tarnopolu. Cena flakonu 80 hal. — 10 $ 
fiaxonów 8 koron, nie licząc opakowania 
i franko. Tysiące listów dziękczynnych 
8 do przeglądnięcia, Dwa razy dziennie Ę 
Al wysyłka pocztowa, — Do nabycia w apte- | 
JĘ ce chemika Dra Juliusza Franzosa I 
SJ w Tarnopolu. W Krakowie w aptecs 
§ Wiszniewskiego i Redyka, jakoteż 
BH] w drogueryach Pachuckiego, Relfera, É 
j Wiśniewskiego i Zopotlią. 4] 20 


Na podstawie ustawy, dotyczącej upaństwowienia Drogi Zelaznej Warszawsko-Wiedeńskiej, 


źnieni przez Cesarsko-Rosyjskie Ministerstwo Finansów do w 


g|kna, Lwów, Jagiellońska 3, 


6 Ra: 


ROW. RAPLUKMA 


Polecamy oryg. petersburskie KALOSZE po 
| - Również upraszamy Szanowną Publiczność nasze “oa g EE 
4-5 wystawy łaskawie oglądnąć, ażeby się 

szych niskich cenach przekonać. 


od 1 kwietnia b. r. 
przy ulicy Garbarskiej 1. 8, na wyso- 
kim parterze mieszkanie, składające się 
z-38 pokoi, przedpokoju i kuchni z urzą- 
dzonem światłem gazowem i telefonem. 
Może być wynajęte na biuro. — Wia- 
domość n właściciela. 857 1 2 


-Szewska 27, I piętro u 


iady domowe, zdrowe, na maśle dła 


osób z inteligencji, 640 7 12 


A NN NN | 
p” 


W jaki sposób mogę przyjemnie, 
a zarazem pożytecznie spędzić 
długie zimowe wieczory??? 


Ucz się obcych języków 
w Instytucie Berlitza, 
Ul. św. Jana 1, 8, I p. 


z 


— 
Fabryka wyrobów masarskich 
J. R. Kurklewicza w Krukowie 


poszukuje uzdolnionych paniem do 
ekspedycyi sklepowej. 660 3 3 


Podróżujący 


zdolny iacinowiec, znajdzie posadę 
stałą. Zajączek i Lankosz, skład su- 
482 7 0 


SANIE 


5 nowo i używane do sprzedania w pracowni po- 


wozów Stanisława Sadowińskiego w Podgórzu, 
Kalwaryjska 74—76, 476 8 6 


"w 
Korzystnie 
do nabycia kilka realności miejskich, 
will w miejscach klimatycznych, dwa 


| hotele w Krakowie i jeden na prowin- 
g cyi, młyn amerykański we wschodniej 


Galicyi, majątek lasowy duży i kilka 


E folwarków w pobliża Krakowa, gospo- 


darstwo polskie w Bośni, oraz kilka 
dzierżaw majątków od 100 do 300 mor- 
gów, przez biuro Agencyi prywatnej 
emeryt. c. k. komisarza powiat. Stani- 
sława Markiewicza w Krakowie, ulica 


f! Wiślna 1. 4, I p. — Nr telefonu 2391. 


687 8 4 


Warszawsko- Wiedeńskiej, a mianowicie: 


Wypłata 


Za każda akcyę 


7 = e użytkową ; 
nastapi w Markach na podstawie kursu „Wypłata v 
będa uskuteczniane: ` 


W Berlinie 


W Frankfurcie n/M.: 


W Dreźnie:- 
We Wrocławiu: 


ko wynajęcia 


Suknia Ślubna 
jedwabna, biała, nie używana, z długim trenem 
do sprzedania. — Wiadomośś u p. Lesińskiej, 
Lubicz 5, dom Klubu pocztowego, w podworcu, 
I p. na ganku. 694 3 5 


Pokój frontowy na parterze 
z meblami lub bez, dla pani, do wynajęcia w 


każdym czasie, Ul. Smoleżska 1. 35, wiadomość 
u stróża, - 70583 


Senacka 6. 


Pokój duży, słoneczny, na 2 osoby i mały 
umeblowany, do wynajęcia zaraz. 
79 


Do handlu towarów korzen- 
nych i win pod firmą 


J. Michnik w Bochni 


przyjęty zostanie uezeń do 
praktyki z dobrego domu, re- 
ligii rzym. kat, z ukończoną 
II kl. gimn. 752 8 3 


- Chłopca 


do praktyki w handln kolonialaym i 
delikatesów przyjmie Wojciech @l- 
szowski, Kraków, Mały Rynek, róg 
ul. Szpitalnej. 605 6 6 


s Pi E = 
bardzo dobre, stół (może być ma 30 osób), -18 
stołków do jadalni, różna biurka, szafki, szafy, 
łóżka, stoły, maszyny do szycia, dubcltówka 
i inne mebie używane, w dobrym stanie. do 
sprzedania, Najtaniej sprzedaje Katolicki han- 
del, Kraków, ul. św. Jana 28, parter. 615 7 10 


korona! 


tygodniowo 
można Sobie spłacać u 


S. Zahna : 

w Krakowie, przy uli- 
cy Fioryańskiej I. 31. 

dostawcy związku c. k. urzędników państw,, 
wszelkie jubilerskie przedmioty srebrne i złote 
oraz wszelkiego rodzaju zegary i zegarki z naj- 
sławniejszych fabryk, z 5-letnią gwarancją, po 
nader niskich ecnach, a mianowicie: ze- 
garek prawdziwy Roskopf Patent za 13 kor., 
Omega srebrny za 24 Kor., Zegarek złoty 
ze 18 Kor., Łańcuszek złoty 14-karatowy za 
9 kor., Łańcuszek srebrny za 1 kor., jakoteż 
14-karat. złote pierścionki i kolczyki po 8 kor., 
z powodu wielkiego zapasu. 569 56 


sha 


Największy wybór 


Piątek 1% Styczma tviż. 


niebywale niskich cenach 


Spółka komandyt. w Krakowie, Rynek gł. 14. 
Zastępca L. Steigler. BE 
obuwia męskiego, damskiego i dziecięcego. grs 


Adjunkt łeśnietwa 


z kilkoletnią praktyką i egzaminem państwo- |2 


wym szuka posady. Zgłoszenia przyjmnje Adm. 
„N. Reformy” pod „„Steia*. 661 2 2 


Notaryusz w OŚwięcinie 
poszukuje kandydata motaryal- 
mege sa a aaa R substytucyi. 


OsobBa 


w średnim wieka, inteligentna, samodzielna, 
z bardzo dobremi poleceniami, obejmie zarząd 
większego domu lub zajmie się wychowaniem 
dzieci. P. M. 1880 poste restante Kraków. 
810 2 2 


-| [I piętro. 


M a 
Stosownej posady 
poszukuje w Krakowie em. państw, urzędnik 
administracyjny. Adres: „Emeryt 54" poste re- 
stante Kraków, za kwitem inscr, do 20 stycznia. 
744 380 


Pralnia rękawiczek 


ulica św. Jana l. 26, oiicyny, 
poleca się s1623 


343 6809Y 


pozbsły się dowodnie przez Remmela kro- 
ple roślinue (do wewnętrznego użytku), dar- 
Gia w szłonkach, podagry. ischias, postrzału, 


gosea i reumutvzmu 


Świetne uznania. Słoik 6 K. Laboratoryum 
Karola Remmela, Landshut, Bawarya 233, 
- _ 884 5 6 


prawdziwe wiedeńskie harmonijki 
„ERY, mega Najlepszej jakości i bardzo 

4| mocno wykonane, Nr 5810 
j klawiszy, 2><2 chóry, 4 ba- 
Ba Sy, l rząd, 72 głosy, opra- 
H wa poliinrowana na pali- 
sandrowo lub na jasno-jasio= 
nowo, wielkość 27:<15 em. 
1450 K. Nr 58'/,. Takama, 
<= o ale z I stalowemi głosami 

sprężynowomi 16-50 K. Nr 51. 10 klawiszy, 
2 chóry, 3 basy, 30 głosów Ajax, oprawa imit. 
palisandru lub jasnego jasionu, 29><16 cm. 
mająca, 15:50 K: Nr 51'/,, Takasama z I stalo- 
wemi głosawisprężynowcmi 17:50K. Nrl10,UTY4 
19 rejestrów, 6 basów, silne głosy, jasno-jasio- 
nowa lub ciemno politurowana oprawa, wiel- 
kość 27><16!/, cm. 18 K. Nr 1101I/,. Taka- 
sama, większa 33 X 17 cm. 21 K. Lepsze har- 
monijki po 2750, 24—, 58'—, 60 - K. Niema 
ryzyka! Wymiana dozwoiona lub zwrot pieniędzy! 
Wysyłka za zaliczką! -— ©. i k nadworny dù- 
stawca Manns Konrad, Brüx Nr 644, 
Czechy). Katałog główny z około 4.000 odbitek 
zadarino, opłacony, ` 126 8 10 


pos — — m m mm | | b 5 AE Modi 
= 0 l a a a a {Í E H l M 


D o . 

o wynajęcia 

pokoje, przedpokój, kuchnia, łazienka, z o- 
świętieniem elektrycznem. ogrzewaniem cen- 
tralnem. Wiadomość: Półwsie Zwierzyniec, pa- 
rowa fabryka stolarska M. Grinberga. 716 3 8 


Poirzebaa Niemka 


na godziny do dwojga dzieci w wieku 
x À $ 

B—9 lat. Zgłoszenia w. św. Anny l 3, 
89 40 


Parceli 


około 500 sążni "pod budowę fabryki 
niedaleko nowej stacyi towarowej po- 
szukuje się do kupna. 
Warunki pod: W. B. posie restante 
Kraków, za okaz. kwitu ins. 709 38 


Poszukuje 
na II hipotekę w Krakowie 18.000 K 
bez pośrednictwa. S$. 6. poste restante 
Podgórze. 741 22 


MONKUFS. 


Gmiua miasta Podgórza rozpisuje ni- 
niejszem konkurs na posadę inżyniera 
do wodociągów i kanalizacyi. 

Do posady przywiązane są pobory 
służbowe II. kl. rangi t. j. 2500 K rto- 
cznie, 200/, płacy jako dodatek akty- 


(z) 


walny i 200/, procent jako dodatek dro- | BS 


żyźniany, oraz prawo do czterech pięcio- 
leci po 10°% płacy. W czasie budowy 
wodociągu dodatek budowlany 400 kg. 
miesięcznie. 


Posada nadaną będzie prowizorycznie | BĘ 


na rok, poczem nastąpi stabilizacya. 
Warunki: R e Ę 
1. Obywatelstwo austryackie, 
2. 
wydziale inżynieryi, oraz dwa egza- 
mina rządowe. 
Nieprzekroczony 40 rok życia; 
Do podania załączyć należy świa- 
dectwa z odbytej praktyki, curriculum 
vitae oraz świadectwo moralności. 
Podania wnosić należy do dnia 31 
stycznia b. r. na ręce Prezydynm 
miasta. 
"Podgórze, dnia 10*stycznia 1912 r. 


3. 


Burmistrz: 


862 w zast W. Kaczmarski, 


po Rubli 


78 3? 


444444 


17102 
71:02 


ista n/Petersburg*" 


„Direktion der Disconto-Gesellschaft*, 
„Mitteldeutsche Creditbank“, 
„Berliner Handels-Gesellschaft“. 
„Direktion der Diskonto-Gesellschaft“, 
„Dresdner , Bank“, 
„schlesischer Bank-Verein“. 


Ukończone studya politechniczne na | BĘ 


= -Tuar 

KrAGWCOWA vzioninid 
poszukuje pracy, Kraków, ul. Garbarska |. 14, 
M. Oisztyńska. 73V 28 


Lań a 
2 PreaimoSe! 
w krakowie, w śródmieściu, nadające 
się na zakłady przemysłowe lub maga- 
zyny. Również ` 789 2 10 


6 większych ubikucyj 
ze siłą popędową elektryczną lub paro- 
wą, nadających się na zakłady przemy- 
słowe, zaraz do wynajęcia. Wiadomość: 
Pralnia parowa w Podgórzu, 
ul. Nadwiślańska 10. : 


| Notaryusz w Suchej 


H. Breyer 
poszukuje młodszego kandydata mo- 
taryalnego, ze spornem obznajomio- 
nego. Posada zaraz do objęcia. 840 2 3 


Bardzo dobrze prosperujący 
haudel towarów korzennych, w mieścię prze- 
mystowem, pod korzystnemi warunkami zaraz 
do sprzedania. Gotówka potrzebna 15 tysięcy 
koron. Zgłoszenia listowne pod „iiandeń': 


29 


przyjmuje Adm. „N, Reformy“. 30 


Woniejąca przyprawą, 
« wyborna 


babka 


upieczona u siebie powinnaby się zna- 
leść przynajmniej na każdz niedzielę 
©] i każde święto w celu pokrzepienia 
HM i dla przyjemności. Nie jest to wcale 
j pieczywozbytkowne, leczzawiera, upie- 
NĄ czone należycie, najpotrzebniejsze 
@ części pożywne w formie łatwej do 
SĄ strawienia i — co jest wazną rzeczą — 
J smacznej. Wadliwy jednak sposób 
dotychczasowego pieczenia stał bar- 
dzo na przeszkodzie temu pięknemu 
zwyczajowi, aż w proszku dra Oetkera ER 
po 12 h otrzymano 
wymarzony środek 

$ przy pomocy którego każdy, nawet nie- 
Sj wprawny, może przyrządzić bez za- 
Ę rzutu babki oraz wszelkie inne pie- 
czywo i leguminy ku przyjemności 
4, swego otoczenia i gości. Udać mu- $ 
szą się bezwarunkowo, a można się 
Ę otom przekonać jedną jedyną próbą, 
kj która pozostaje trwałą przyjemnościu 
% pieczenia. Proszku dra Oetkera można 
M dostać wszędzie; wysyła też zakład 
3 dla chemii kuchennej dra A. Qetkera, 
JJ Baden, D. Austrya, najnowszą książkę p 
kM z przepisami na życzenie zadarmo, 
HS opłaconą 6822 


zostaliśmy upowa- 


ypłacania akcyi oraz akeyi użytkowych Drogi żelaznej 


Akcye, jak również akcye użytkowe z kuponami dywidendowemi za r. 1913, oraz za lata następne, wnoszone 


być mogą w kasach powyższych Instytucyi od dnia dzisiejszego w godzinach porannych do godziny 12 w południe. 
Wypłata wniesionych do soboty dnia 13 stycznia 1912 sztuk, nastąpi w poniedziałek, dnia 15 stycznia (912 na podstawie 
kursu z dnia 13 stycznia b. r. Wypłata później wniesionych sztuk, uskutecznioną będzie w najbliższym dniu roboczym, 
następującym po dniu podania, na podsiawie kursu notowanego w dniu podania. 
Akcye oraz akcye użytkowe skonsygnować należy według numerów. w 
kasy powyższe dostarczą odpowiednich formularzy. è n 
Kuponów dywidendowych za r. 1914 i 1912 nie należy dostarczać, 
ścicieli, celem podniesienia czystego zysku za czas do 14 stycznia 1912. | | 
Przez Cesarsko-Rosyjskie Ministerstwo Finansów jesteśmy również upeoważniemi do wydawania 
podawcom poświadczeń na przedłożone do wypłaty akcye, a to celem sitrzeżenia praw akcyonarynszy dla 
Walnego Zgromadzenia, jak również ewent. późniejszych roszczeń, dotyczących Drogi Żelaznej Warszawsko- 
Wiedeńskiej. Poświadczenia te zawierać będą li tylko ilość podanych akcyj i akcyj Użyikowych, jak 
również numera tychże. 
Wylosowane akcye, o ile nie zostały przedawnione, wypłacane będą na podstawie zwykłych postanowień. 
Akcye i kupony przedawniają się w 10 lat po płatności. | 
Berlin, dnia 10 stycznia 1912. 
Direktion der Disconto- Gesellschaft. 
Berliner Handelsgeselscha/ft. 


Z Drukarni Literackiej w Krakowie. ul. Jagiellońska 10. 


» egzemplarzach, w którym to celu 


= 


gdyż pozostaja one w posiadaniu wla- 


834 


Mitteldeutsche Creditbank. 
Mendelssohn & Co. 


Rządca drukarni L. K. Górski 


Tr 


